
Delegacja Sejmu PRL 
na Węgrzech

w drugim dniu pobytu de­
legacji Sejmu PRL na Wę­
grzech, której przewodniczy 
członek Biura Politycznego, se 
kretarz KC PZPR, Jan Szy­
dlak, delegacja złożyła wieniec 
na Placu Bohaterów pod pom 
niklem ku czci Bohaterów Na 
rodowych.

Program przewiduje nastę­
pnie zwiedzenie miasta, a w
tym muzeum historycznego Bu
dapesztu.

W godzinach popołudnio­
wych delegacja Sejmu PRL
wyjechała do województwa
Gyor, zwiedzała zakłady orze- 
mysłowe. a wśród nich fabry­
kę maszyn i wagonów oraz no 
woczesną fabrykę włókienni­
czą. (PAP)

Wizyty 
malgaskiego ministra
Przebywający w Polsce mi­

nister spraw zagranicznych Re 
publiki Malgaskiej Didier 
Ratsiraka złożył wczoraj wizy 
tę ministrowi handlu zagranicz 
nego — Tadeuszowi Olechow­
skiemu.

Malgaski gość złożył także 
wizytę wiceministrowi żeglugi 
— Stefanowi Perkowiczowi.

Po południu w gmachu MSZ 
rozpoczęły się polsko-malgas- 
kie rozmowy, które prowadzą 
ministrowie spraw zagrani­
cznych obu krajów: Stefan Ol 
szewski i Didier Ratsiraka.

PAP

Posiedzenie
Biura Politycznego KC PZPR

z
Biuro Polityczne na wczorajszym posiedzeniu zapoznało się 
informacją o rezultatach rozmów I sekretarza KC PZPR

przeprowadzonych w czasie wizyty państwowej w Belgii o- 
r‘ z porozumieniach zawartych między Polską Rzecząpospo- 
litą Ludową a Królestwem Belgii.
Biuro Polityczne uznało, że 

wizyta I sekretarza KC PZPR 
w Belgii była wyrazem konse 
kwentnej realizacji zasad po-
kojowego współistnienia
państw o odmiennych ustro­
jach. Jej przebieg i wyniki od­
powiadają żywotnym intere­
som narodu i państwa pol­
skiego. są ważnym wkładem w 
realizację wspólnej pokojowej 
polityki państw socjalistycz­
nych. Biuro Polityczne zaapro­
bowało rezultaty wizyty i wnio 
&ki z niej wynikające.

Z kolei rozpatrzono rządowy 
program poprawy zaopatrzenia 
rynku i utrzymania równowa­
gi pieniężno-rynkowej.

Drugi dzień pobytu w Indiach

Wizyta L. Breżniewa u V. Giriego 
i rozmowy z I. Gandhi

Wczoraj — w drugim dniu pobytu w Indiach sekretarz ge­
neralny KC KPZR Leonid Breżniew złożył wizytę 
prezydentowi Indii Vaharagiriemu V e n k a cie G i- 
r i e m u.
Następnie o godz. 11 rozpo­

częła się druga runda rozmów 
Leonida Breżniewa z premie­
rem Indii Indirą Gandhi.

Prezydent Vaharagiri Ven- 
kata Girl, wydał w Pałacu Pre 
zydenckim obiad na cześć se­
kretarza generalnego KC 
KPZR.

W obiedzie, który upłynął w 
miłej, przyjacielskiej atmosfe­
rze wzięli udział A. Gromyko. 
0. Kunajew i inne oficjalne 
osobistości, towarzyszące Leo­
nidowi Breżniewowi w czasie 
wizyty w Indiach.

Ze strony indyjskiej w obie­
dzie uczestniczyli premier In- 
dira Gandhi, wiceprezydent G. 
Pathak, minister spraw zagra­
nicznych Swaran Singh i inne 
osobistości.

Leonid Breżniew i premier 
Indii Indirą Gandhi po połud- 
^niu na wiecu przyjaźni 
'ndyjsko-radzieckiej, w któ- 
rym uczestniczyły setki tysię­
cy mieszkańców stolicy Indii. 
Wiec odbył się na Placu przed 
Czerwonym Fortem, nad mu^a 

którego w 1947 r. pojawiła 
S1? trójbarwna flaga symboli­
zująca powstanie niepodleg­
łych Indii.

Leonid Breżniew oświadczył,

że jego rozmowy z Indirą Gan­
dhi i innyrpi przedstawiciela­
mi rządu indyjskiego przebie­
gają pomyślnie. Przyjaźń i 
współpraca z Indiami to nie­
odłączna część polityki zagra­
nicznej Związku Radzieckiego 
—- oświadczył on dodając: roz­
wój naszych stosunków jest na
słusznej drodze i 
podstawy.

Premier Indii 
korzystny rozwój

ma trwałe

podkreśliła 
współpracy

indyjsko-radzieckiej w różnych 
dziedzinach.

Na dziś przewidziane jest m. 
in. spotkanie przywódcy ra­
dzieckiego z przewodniczącym 
Partii Kongresowej dr S. D. 
Sharma, kolejna runda rozmów 
z Indirą Gandhi, a także spot­
kanie z członkami indyjsko- 
radzieckiego towarzystwa kul­
turalnego. (PAP)
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W programie dokonano ana
lizy sytuacji pieniężno-rynko-
wej 
1973

ludności w latach 1971- 
i Wytyczono kierunek

działania na lata 1974-1975. Za 
łożona została dalśza, systema 
tyczna poprawa zaopatrzenia 
rynku w artykuły żywnościo­
we, przemysłowe, konsumpcyj 
ne i usługi. Przewidywany dal 
szy szybki wzrost przychodów 
pieniężnych ludności stawia 
zwiększone zadania zwłaszcza 
przed rolnictwem i przemysłem 
produkującym artykuły na ry 
nek. Istnieje zwłaszcza potrze 
ba zwiększenia rozmiarów do­
staw poprawy jakości i nowo 
czesności wyrobów, urozmaicę 
nia ich asortymentu.

Na posiedzeniu wysłuchano 
również informacji o realiza­
cji zadań społeczno-ekcnomicz 
nych ustalonych w Narodo­
wym Planie Gospodarczym na 
miesiąc październik.

Biuro Polityczne KC PZPR 
zapoznało się z informacją Mi 
nisterstwa Komunikacji o sy­
tuacji przewozowej w transpor 
cie kolejowym i samochodo­
wym. Dynamiczny rozwój ca­
łej gospodarki narodowej po­
woduje stały wzrost potrzeb 
przewozowych. Pomimo, iż za 
dania planowane na okres mi 
nionych trzech kwartałów zo­
stały pomyślnie wykonane i 
przekroczone nie udało się po 
trzeb tych w pełni zaspokoić 
oraz uniknąć gromadzenia sie 
niektórych towarów na składo 
wiskach i w magazynach.

PAP
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Zakończenie debaty 
nad propozycją ZSRR

W poniedziałek w późnych 
godzinach wieczornych zakoń 
czona została debata nad ra­
dziecką propozycją o zmniejszę 
ni u budżetów wojskowych 
państw — stałych członków 
Rady Bezpieczeństwa i prze­
znaczeniu zaoszczędzonych w 
ten sposób funduszów na po­
moc dla krajów rozwijających 
się. Inicjatywa radziecka spot 
kala się z szerokim zaintere­
sowaniem i poparciem na fo­
rum Zgromadzenia Ogólnego. 
Ogółem głos zabrało 48 państw. 
Oczekuje się, iż Zgromadzenie 
Ogólne przystąpi do głosowa­
nia nad radzieckim wnioskiem 
jeszcze w tym tygodniu.

W poniedziałek głos zabrali 
m. in. przedstawiciele Iranu, 
Nepalu, Tunezji, Rumunii, Buł 
garii, Jugosławii i Indii.

dy Najwyższej ZSRR, B. Pono- 
mariew. Delegacja udała się do 
Bagdadu na zaproszenie rządu 
irackiego i regionalnego kierow­
nictwa Socjalistycznej Partii Odro 
dzenia Arabskiego.

Plenum KC KPCz

Goście z Charkowa
w Wielkopolsce
poniedziałek przybyła do 

naszego województwa delega-
Komitetu Obwodowego 

PZR w Charkowie. Wczoraj 
goście: kierownik Wydziału 

°lnego Wiktor Tiszczenko, se 
retarz Komitetu Dzielnicowe 

W Charkowie Aleksander 
ańkow, sekretarz Komitetu 
składowego w Instytucie Ho 
°wli Bydła Władimir Głazów 

°raz dyrektor Państwowego 
°sPodarstwa Rolnego Aleksan 

, er Lijakulin odwiedzi m. in. 
^nobinaty ogrodnicze PGR Na 

rnowice i Owińska. Interesu- 
. ich przede wszystkim meto 

Pracy zakładowych organi- 
,Partyjnych i efekty pro- 

rcyjne.
naszego miasta z 

i ar.'<Owem trwają już od lat 
charakter roboczej wy- 

nie n,V doświadczeń w dziedzi 
Hei Pracy Partyjnej, kultural- 

J 1 gospodarczej, (bw)

Konferencja ministrów
W Moskwie rozpoczęła się wczo­

raj konferencja ministrów sprawie 
dliwości krajów socjalistycznych. 
Biorą w niej udział ministrowie z 
Bułgarii, Czechosłowacji, DRW, Ku 
by, Mongolii, NRD, Polski, Rumu­
nii, Węgier i Związku Radzieckie­
go. Na czele delegacji polskiej stoi 
minister W. Berutowicz.

Rozmowy Pompidou - Brandt
W Paryżu zakończyły się dwu­

dniowe konsultacje na najwyższym 
szczeblu przywódców państwowych 
Francji i NRF. Podczas ostatniej 
— trzeciej tury rozmów prezy­
dent Francji G. Pompidou i kan-
clerz NRF W. Brandt 
problemy dotyczące 
Wschód-Zachód oraz

omawiali 
stosunków 
stosunków

między Europą zachodnią i Stana­
mi Zjednoczonymi.

Radziecka delegacja w Iraku
Wczoraj odleciała do Bagdadu ra 

dziecka delegacja, której przewód 
niczy zastępca członka Biura Poli 
tycznego i sekretarz KC KPZR, 
przewodniczący komisji spraw za­
granicznych Rady Narodowości Ra

Na zamku praskim rozpoczęło 
się plenum KC KPCz, poświęcone 
omówieniu aktualnych problemów 
gospodarczych. Referat sprawoz­
dawczy wygłosił członek prezy-
dium KC KPCz, premier rządu 
deralnego CSRS L. Sztrougal.

Rokowania NRD - NRF
W stolicy NRD rozpoczęły się

fe

roz
mowy NRD-NRF, poświęcone omó 
wieniu projektu porozumienia o 
współpracy kulturalnej między 
obu państwami. W rozmowach bie 
rze udział wiceminister spraw za­
granicznych NRD. K. Nier i sekre 
tarz stanu w urzędzie kanclerskim 
NRF, G. Gaus.

G. Heinemann w Luksemburgu
Prezydent NRF G. Heinemann 1 

przybył wczoraj z 3-dniową wi­
zytą oficjalną do Luksemburga.

Wizyta w Moskwie
W Moskwie odbyło się spotka­

nie członka Biura Politycznego 
KC, sekretarza KC KPZR M. Su- 
słowa oraz zastępcy członka Biu­
ra Politycznego KC, sekretarza 
KC KPZR, B. Ponomariewa z de-
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Obrady polsko-NRD-owskie

J. Mitręga i K. Fichtner zwiedzili 
zakłady pracy w Warszawie i Płocku

Wicepremierzy Jan Mitręga i Kurt Fichtner, 
którzy przewodniczą obradom XIII Sesji Komitetu Współ­
pracy Gospodarczej i Naukowo-Technicznej między Polską, 
a NRD, zwiedzili wczoraj Przedsiębiorstwo Automatyki Prze 
mysłowej „Mera-Pnefal” w Falenicy pod Warszawą.
Przedsiębiorstwo to od lat 

ściśle współpracuje z przemy­
słem NRD. Na ostatnich Mię­
dzynarodowych Targach Lip­
skich zawarty został kontrakt 
na dostawę przez Polskę do 
NRD usług i kompletnych ukła 
dów automatyki przemysłowej 
z „ Mery” dla 25 obiektów bu 
dowanego obecnie kompleksu 
elektroniki przemysłowej IKW 
Leuna — Nord. Układy te za­
wierają elementy automatycz­
nego sterowania elektroniczne

Przedświąteczne, połowy

go i wyposażenie nastawni, do 
starczane przez kilkanaście za 
kładów NRD-owskich.

W związku ze wspomnianym 
zamówieniem „Mera-Pnefal” 
będzie intensywnie rozbudowy 
wana.

Kurt Fichtner zwiedził rów­
nież wczoraj Fabrykę Maszyn 
Żniwnych w Płocku. Gość z 
NRD szczególnie interesował 
się nowoczesnymi kombajnami 
zbożowymi wytwarzanymi w 
tych zakładach: ..Bizonem-Su- 
per” i „Bizonem-Gigant”. Ze 
względu na to, że przemysł 
NRD produkuje również kom 
bajny zbożowe, istnieją możli 
wości nawiązania współpracy 
kooperacyjnej między obu kra 
jami. (PAP)

Plenum Rady 
Naczelnej ZHP

Sposoby dalszego doskonale
nia 
nad
szy 
stwa 
tego 
num

systemu pracy
80-tysięcznej 

instruktorów

po- 
rze-

harcer-
— są tematyką rozpoczę- 
wczoraj w Warszawie ple 
Rady Naczelnej Związku

Centrala Rybna w Olsztynie, 
na zbliżające się święta przy­
gotuje 170 ton ryb słodkowod­
nych (głównie karpi) Poło­
wy już się rozpoczęły, odło­
wione ryby przetrzymuje się w 
tzw. bazie ryb żywych - tj. w 
specjalnych basenach na nie 
zamarzającej rzece Wadąg. W 
bazie tej jednorazowo można 
przetrzymywać około 100 ton 
ryb. Na zdjęciu: segregowanie 
żywych ryb w bazie na rzece

Wadąg.

Harcerstwa Polskiego.
W referacie podkreślająćyfti 

konieczność intensyfikacji dzia 
łalności ideowo-wychowaw­
czej wśród uczniów, wiele miej 
sca poświęcono problemom dp 
skonalenia wiedzy politycznej 
i pedagogicznej instruktorów i 
wychowawców. (PAP)

CAF — fot. — Moroz

legacją południowo-afrykańskiej 
Partii Komunistycznej z przewod­
niczącym tej partii, Y. Dadu, na 
czele. Delegacja przybyła do 
ZSRR na zaproszenie KC KPZR.

Oświadczenie Wietnamu Płd.
Ministerstwo Spraw Zagranicz­

nych Republiki Wietnamu Połud 
niowego ogłosiło oświadczenie, w 
którym potępia działalność admi­
nistracji sajgońskiej, podważają-
cą 
su

że

porozumienie o położeniu kre- 
wojnie i przywróceniu pokoju 
Wietnamie. Oświadczenie głosi, 
strona sajgońska wzmogła ostat

nio barbarzyńskie bombardowania 
zamieszkałych obszarów, znajdują 
cych się pod kontrolą TRR RWP.

Obrady w Saint-Denis
W podparyskiej miejscowości 

Saint-Denis odbywa się spotkanie 
przedstawicieli partii komunistycz 
nych z kapitalistycznych państw 
europejskich, na którym omawia­
ny jest problem kryzysu waluto­
wego i jego skutków dla klasy ro 
botniczej i ludności europejskich 
państw kapitalistycznych. W obra 
dach biorą udział reprezentanci
partii komunistycznych Austrii. 
Belgii, Danii, Finlandii, Francji,
Hiszpanii, NRF, Portugalii, 
Marino, Szwecji i Włoch 
szwajcarskiej Partii Pracy.

Dymisja rządu Boliwii
Do dymisji podał sie rząd

San 
oraz

Boli-
wii. Prezydent Republiki, H. Ban 
zer został upoważniony- do utwo­
rzenia nowego gabinetu. Dymisja 
jest wynikiem nowego kryzysu rzą

Szczyt arabski

Opublikowano fragmenty raportu 
ministrów spraw zagranicznych
Przywódcy świata arabskiego rozpoczęli wczoraj rano w 

Algierze obrady przy drzwiach zamkniętych, aby uzgodnić 
strategię dalszej walki o odebranie Izraelowi zagrabionych 
terytoriów i o zwycięstwo sprawy palestyńskiej.

dowego — siódmego z kolei od 
czasu dojścia Banzera do władzy 
w wyniku przewrotu wojskowego 
w roku 1971.

Wystrzelono „Kosmos-610“
W Związku Radzieckim wystrze 

łono sztucznego satelitę ziemi 
„Kosmos-610” w celu kontynuowa 
nia badań przestrzeni kosmicznej. 
Aparatura na pokładzie satelity 
pracuje prawidłowo.

Pionier-10 zbliża się do Jowisza
Amerykańska sonda kosmiczna 

„Pionier 10” po 2-letniej podróży 
międzyplanetarnej weszła w strefę 
przyciągania największej planety 
układu słonecznego — Jowisza.

3 grudnia Sonda minie planetę w 
odległości 130 tysięcy jem.

Występ M. Callas w Londynie
Włoska śpiewaczka M. Callas 

wystąpiła w poniedziałek na scenie 
londyńskiej przed 3-tysięczną pu­
blicznością Royal Festival Hall. Po 
nad 60 000 osób starało się o bile 
ty na dwugodzinny recital, który 
był pierwszym publicznym wystę 
pem Callas od 8 lat. W programie 
zatytułowanym „wieczorne pieśw.i, 
arie i duety” wystąpił stały par­
tner M. Callas — G. di Stefano.

Szefowie państw i rządów 
17 krajów arabskich oraz przy 
wódcy organizacji wyzwolenia 
Palestyny spotykają się w Pa 
łacu Narodów na przedmieś­
ciu stolicy Algierii. Podstawą 
dyskusji sa zalecenia przygoto 
wane przez ministrów spraw 
zagranicznych oaństw arab­
skich. którzy obradowali w Al­
gierze od soboty. Fragmenty 
raportu zawierające te zalece 
nia opublikowano oficjalnie 
już po inauguracyjnym posie­
dzeniu szczytu arabskiego.

Raport stawia przed świa­
tem arabskim następujące ce­
le:

— całkowite wyzwolenie teryto­
riów arabskich okupowanych przez 
Izrael od czerwca 1967 roku,

— wyzwolenie arabskiej 
Jerozolimy;

— przywrócenie narodowi 
styńskiemu należnych mu

części

pale- 
praw,

zgodnie ze stanowiskiem organi­
zacji wyzwolenia Palestyny — uzna 
nej za jedynego reprezentanta na 
rodu palestyńskiego;

— zacieśnienie współpracy arab
sko-afrykańskiej dziedzinach
poetycznej i dyplomatycznej.

Dokument wzywa pań-
stwa muzułmańskie azja-
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tyckie do zerwania wszelkich 
stosunków z Izraelem.

Ministrowie anelują do kra 
jów europejskich o wstrzyma 
nie pomocv wojskowej i gospo 
darczej dla Izraela i o jedno­
czesne cofnięcie embarga na 
dostawy broni dla państw ara 
bskmh.

Dokończenie na str. 2



’rzed 20 leciem PRL
Konkurs

na wspomnienia
W związku ze zbliżającą się 

30 rocznicą powstania Polski 
Ludowej — w Lublinie ogłoszo 
no konkurs na wspomnienia 
pt. „Mój udział w tworzeniu i 
utrwalaniu władzy ludowej na 
Lubelszczyźnie”. Celem kon­
kursu jest ocalić od zapomnie 
nia fakty i wydarzenia histo­
ryczne oraz postaci osób biorą 
cych udział w organizowaniu i 
utrwalaniu państwowości pol­
skiej na Lubelszczyźnie.

Prace konkursowe o obję­
tości do 100 stron maszynopi­
su winny obejmować m. in. te 
matykę odbudowy życia spo­
łeczno-politycznego i gospodar 
czego, referendum i wybory 
do Sejmu Ustawodawczego, re 
formę rolną itp.

Prace należy nadsyłać do 
15 kwietnia 1974 roku pod adre 
sem Wydawnictwa Lubelskie­
go, Lublin ul. Okopowa 7, z 
zaznaczeniem na kopercie 
„Konkurs”. Prace winny być 
zaopatrzone godłem.

Dla autorów prac wyróżnio­
nych organizatorzy przewidują 
następujące nagrody: I — 
10 000 zł, dwie II — po 5 000 
zł każda, trzy III — po 3000 
zł każda i pięć wyróżnień po 
1000 zł. Wyniki konkursu zosta 
ną ogłoszone do 21 lipca 
1974 r. (o-bg)

skich 
staje

Dlaczego wolniej?

Od 1 grudnia br. prędkość 
maksymalna samocho­
dów osobowych na pol-

[Ograniczenie prędkości samochodów

drogach ograniczona zo- 
do 80 km/godz., a samo-

chodów o ładowności do 2,5 to­
ny — do 70 km/godz.

— Prędkości te — poinformo 
wał dziennikarza PAP wicedy­
rektor Instytutu Transportu Sa 
mochodowego doc. dr Franci-
szek Wardziński nie gwa-
rantuja oczywiście najniższego 
zużycia paliwa, a stanowią 
kompromis między najbardziej 
ekonomiczną prędkością (stano 
wiącą zazwyczaj 2/3 prędkości 
maksymalnej samochodu), a 
rozsądnym, ze względów czaso 
wych, tempem jazdy.

Wzrost zużycia paliwa w mia 
rę wzrostu prędkości samocho­
du związany jest głównie z ko 
niecznością pokonywania opo­
ru powietrza — ten zaś wzra­
sta proporcjonalnie do kwadra 
tu prędkości pojazdu.

Jak wynika z danych ITS — 
np. samochód osobowy „Dacia 
1300” z pełnym obciążeniem 
przy prędkości 50 km/godz. zu­
żywa na 100 km 6,1 litra pali­
wa: przy prędkości 80 km/godz 
zużycie to wzrasta do 7,5 l. 
przy 90 km/godz. — do 8,1 1, 
przy 120 km/godz. — do 10,5 1.

Dla innych samochodów oso 
bowych różnice w zużyciu ilo­
ści paliwa na 100 km między 
prędkością 80 km/godz. a 100 
km/godz. kształtują się następu 
jąco: dla „Fiata 125” — 1,5 li­
tra, dla „Fiata 126” — 1,6 1, dla 
„Fiata 127” — 1,1 1, dla „Austi­
na Mini” — 1,1 1. dla „Citroena 
DS 21” — 1,2 1.

Podobnie kształtuje się pro­
gresja zużycia paliwa w sa­
mochodach ciężarowych i au­
tobusach. Z badań Instytutu 
wynika, że np. 5-tonowy „Star 
28” obciążony pełnym ładun­
kiem spala na 100 km przy 
prędkości 40 km/godz. 21 litrów 
paliwa, a przy 70 km/godz. — 
29 1. W autobusie „San” zuży­
cie to skacze z 17,8 1. przy 49 
km/godz. do 20,5 1 przy 69 
km/godz. i przeszło 25 1. przy 
prędkości 70 km/godz.

Wg szacunkowych obliczeń 
wprowadzone ograniczenie 
maksymalnej prędkości samo-

chodów powinno — zdaniem 
doc. F. Wardzińskiego — poz­
wolić na zaoszczędzenie tylko 
z tego tytułu około 7 proc, zuży 
wanego przez te pojazdy pali­
wa.

Biorąc pod uwagę, że posia­
damy ponad 720 tys. wozów o- 
sobowych i pół miliona innych 
samochodów — oszczędności z 
tego tytułu mogą mieć niemałe 
znaczenie dla gospodarki kra­
ju, szczególnie dziś, w dobie 
światowego kryzysu energetycz 
nego.

Dalsze oszczędności (zarzą­
dzenie przewiduje, że zużycie 
paliwa w gospodarce narodo­
wej zmniejszy się o jedną trze 
cią w stosunku do I kwartału 
ubr.) uzyskane zostaną w rezul 
tacie bardziej racjonalnego u- 
życia samochodów służbowych 
oraz bardziej efektywnego wy­
korzystania taboru i zlikwido­
wania pustych przebiegów.

PAP

Konferencja urbanistów w Poznaniu

Przestrzenne zagospodarowanie wsi

Wokół kryzysu naftowego

Wypowiedzi mężów stanu 
i pierwsze fałszerstwa

Problem niedoboru paliw płynnych był przedmiotem wy­
powiedzi i narad kilku mężów stanu. Prezydent R. Nix on 
dwukrotnie poruszył w przemówieniach sprawę ograniczę-
nia szybkości samochodów i
Nixon przemawiał w ponie­

działek na zjeździe Związku 
Zawodowego Marynarzy.

W Paryżu problemy zaopa­
trzenia państw EWG w pali­
wa płynne omawiali prezydent 
Geors^s Pompidou i kanclerz 
Willy Brandt. Tymczasem 
NRF, Dania, Szwajcaria i Luk­
semburg mają za sobą pierw­
szą niedzielę „pustych jezdni”.

Prasa zachodnioniemiecka rozpi­
suje się szeroko o zakazie używa­
nia samochodów w niedzielę oraz 
o ograniczeniu ich szybkości. Po­
rusza również różne aspekty gos­
podarcze kryzysu energetycznego, 
np. „Bonner Rundschau” pisze m. 
in., że brak ropy, niedobór z ener­
gii, wzrost kosztów wytwarzania i 
inflacja — to wszystko stwarza 
sytuację, która zmusi NRF do 
zmian polityki ekonomicznej.

W Belgii w drugą niedzielę 
„pustych jezdni” policja zano­
towała 88 wykroczeń przeciw­
ko zakazowi używania samo­
chodów w celach prywatnych 
(w poprzednią niedzielę- było

zakazu sprzedaży benzyny.
ich 112). Stwierdzono, iż roz­
począł się nielegalny handel ze 
Zwoleniami na jazdę samocho­
dami i ich fałszowanie. W 
związku ze wzrostem cen ben­
zyny władze miejskie Brukseli 
wyraziły zgodę na podniesie­
nie taryfy za przejazdy tak­
sówkami z 9,5 franka za km na 
11 franków.

Ograniczenia zapowiedziane 
przez R. Nixona, zostaną wpro 
wadzone w życie natychmiast 
po udzieleniu prezydentowi 
przez Kongres niezbędnych peł 
nomocnictw.

Tygodnik „Time” pisze, że sze­
fowie amerykańskiej mafii przy­
gotowują — na wypadek gdyby 
rząd wprowadził talony na benzy­
nę — druk fałszywych talonów. 
Bossowie mafii mieli się porozu­
mieć zawczasu jak, gdzie i ile moż 
na by rozprowadzić fałszywych ta­
lonów.

Nowy numer
magazynu

pięć stron poświęca najpopu-
Wielkopolscelarniejszej

drużynie piłkarskiej poznań­
skiego „Lecha”. Historię dru­
żyny dębieckich bombardie­
rów kreśli M. M. Kozłowski, a 
Z. Bosacki przedstawia sylwet 
ki obecnej, „żelaznej jedena­
stki „Lecha”. Prócz tego - 
wywiad z trenerem J. Pekow- 
skim, wspominki o tercecie 
ABC oraz felieton nestora po­
znańskiego dziennikarstwa 
sportowego E. Olechowskiego 
o Lidze Stadionów.

Do Paryża przybyli ministro­
wie d/s naftowych Arabii Sau­
dyjskiej i Algierii — Saki Ya- 
mani i Abdessalam. Przepro­
wadzą oni w imieniu organi­
zacji arabskich państw — pro­
ducentów ropy naftowej 
(OAPEC) rozmowy z przedsta­
wicielami rządu i mają być tak 
że przyjęci przez prezydenta 
G. Pompidou. (PAP)

Przedwyborcze spotkania

Rozwój regionu
sprawą każdego

Jeszcze kilka dni odbywać się będą spotkania wyborców 
kandydatami na radnych wszystkich szczebli. Wczorajsze 

spotkania w Poznaniu i województwie, w których uczestni­
czyli nasi sprawozdawcy, nacechowane były głęboką troską 
o dalszy, szybki rozwój miasta, powiatu, regionu. Uczestni­
cy zebrań deklarowali współudział we wszystkich przedsię­
wzięciach, w których potrzebna będzie pomoc społeczna.

z

Rola ośrodków gminnych i związana z tym problematyka 
inwestycji oraz organizacja planowania przestrzennego — to 
podstawowy temat rozpoczętej wczoraj w Poznaniu ogólnopol­
skiej konferencji, zorganizowanej z inicjatywy Towarzystwa
Urbanistów Polskich.
Posiadamy obecnie 

1700 wsi', stanowiących 
ki gminne, które staną

około 
ośrod- 
się w

niedalekiej przyszłości punkta­
mi skoncentrowanych inwesty­
cji.

Towarzystwo Urbanistów 
Polskich postuluje wybór kil­
ku zróżnicowanych funkcjonał 
nie ośrodków gminnych, któ­
re stałyby się poligonem doś­
wiadczalnym. Podjęcie budo­
wy kilku eksperymentalnych 
ośrodków o kompleksowym
programie umożliwiłoby spraw tektury.
dzenie w praktyce przyjętych 
założeń planistybznych. W za­
sadzie — jak wskazywano na 
konferencji — każdy ośrodek 
gminny powinien składać . się 
z 3 elementów: ośrodka usługo­
wego dla ludności, ośrodka 
mieszkaniowego dla ludności 
nierolniczej i ośrodka gospo- 
darczo-technicznego. Tylko 
kompleksowa realizacja tych 
elementów pozwoli uzyskać po­
żądany efekt końcowy i uni­
knąć rozproszonej, nieracjonal­
nej działalności inwestycyjnej.

Na przemysłowej mapie Polski 
co roku przybywają setki nowych 
zakładów, powiększają swoje ob­
szary zabudowy miasta i osiedla. 
Lata najbliższe będą okresem szcze 
gólnie intensywnego rozwoju prze 
mysłu, budownictwa mieszkaniowe 
go, wzmożonych procesów inwesty­
cyjnych na wsi. Dlatego też racjo­
nalna gospodarka terenem urasta 
obecnie do problemu szczególnej 
rangi.

Gotowe są już, przygotowane 
przez zespół ekspertów, koncepcje 
przestrzennego zagospodarowania 
kraju do r. 1990. Kolejnym kro­
kiem zmierzającym do ustalenia 
najważniejszych kierunków rozwo­
ju kraju w najbliższym 20-leciu 
będzie konkretyzacja planów za­
gospodarowania przestrzennego w 
stosunku do regionów, miast i wsi.

Najwyższa Izba Kontroli 
w roku 1974

Jak wynika z narady, która wczoraj odbyła się w Najwyż­
szej Izbie Kontroli — w przyszłym roku NIK zamierza w dal­
szym ciągu unowocześniać metody działania i skoncentrować 
się na dokonywaniu ocen kompleksowych, na wartościowa­
niu zjawisk gospodarczych i efektów ekonomicznych.

Idsoda
Zachmurzenie zmienne z opada 

mi przelotnymi śniegu tylko po­
czątkowo na wschodzie zachmu­
rzenie duże z opadami ciągłymi. 
Temperatura maksymalna w gra 
nicach od ,0 — 4 stopni. Wiatry 
umiarkowane na zachodzie okre­
sami dość silne zachodnie i pół­
nocno-zachodnie.

mMmmiiiiiiinimiimi
Dzisiejszy serwjs informoćyjny 

opracował Wojciech Nentwig

Jednym z powodów ograniczają­
cych dotychczas skuteczność pla­
nów przestrzennych jest ich zbyt 
mała szczegółowość. Dlatego też do 
najpilniejszych zadań należy obec­
nie opracowanie planów szczegó­
łowych gmin, w których będzie się 
skupiać większość realizowanych w 
najbliższym czasie inwestycji.

Należy przede wszystkim — zda­
niem fachowców — przygotować 
plany zagospodarowania przestrzeń 
nego dla 100 gmin wzorcowych. 
Wytyczne do metody opracowania 
tych planów są już przygotowane 
przez Instytut Urbanistyki i Archi-

Prawidłowa gospodarka prze 
strzenią to jednak nie tylko 
plan. Konieczne jest nadanie 
mocy obowiązującej w stosun­
ku do wszystkich poczynań 
inwestycyjnych. Dlatego każda 
gminna rada narodowa odpo­
wiedzialna za prawidłowy roz­
wój swego obszaru, musi mieć 
zapewnione warunki jego rea­
lizacji. (PAP)

PRZEDSTAWICIELI akty­
wu młodzieży leszczyńskiej, 
zrzeszonej w Federacji Socja­
listycznych Związków Młodzie 
ży Polskiej interesowały spe­
cjalnie perspektywy rozwoju 
miasta i powiatu. Podstawę 
do dyskusji stanowiły wystą­
pienia kandydatów do WRN i 
Rady Narodowej Miasta i Po­
wiatu Leszno. Zofia Kaczma­
rek, kandydatka na radną 
WRN, mówiła o ogólnych za­
łożeniach rozwojowych mia­
sta, o modernizacji przemysłu, 
rozwoju budownictwa mieszka 
niowego, które w przyszłej ka 
dencji zwiększy się o tysiąc 
mieszkań, o rozwoju placówek 
kulturalno-oświatowych. Zofia 
Kaczmarek podkreśliła potrze­
bę koordynacji wysiłku mło­
dych przy podejmowaniu czy 
nów społecznych; wysunięto 
projekt, by basen kąpielowy w 
czynie społecznym budowała 
cała młodzież .Leszna.

Kandydat na radnego miasta 
i powiatu Wiesław Marusza 
omówił propozycje, które w 
czasie spotkań z nim wysuwa­
ła młodzież. Młodzi zaintereso­
wani są budownictwem spół­
dzielczym na wsi, szybszvm 
zwodociagowaniem wsi, budo­
wą placówek kulturalnych.

W młodzieńczej i żarliwej 
dyskusji młodzi wyborcy po­
ruszali sprawę rozbudowy 
szkolnictwa zawodowego oraz 
placówek lecznictwa zamknię­
tego, deklarując . jednocześnie 
swój udział w czvnie dla ucz­
czenia 30-lecia PRL. Dzisiaj 
najmłodsi wyborcy Leszna zo­
staną pasowani na pełnopraw­
nych obywateli PRL.

PRACOWNICY zakładów 
„Intermoda” w Lesznie spot­
kali się z kandydatem do rad 
wojewódzkiej oraz miasta i po 
wiatu. „Intermoda” zatrudnia 
500 osób, z tego 90 proc, sta­
nowią kobiety. Dlatego też w 
swoim wystąpieniu kandydat

Odznaki honorowe Poznania
i województwa dla A. Fiedlera

■ //

kach książek. Znalazły jego 
książki sympatyków nie tylko 
w Polsce. Przetłumaczono je 
na wiele języków świata.

Obecnie, w przerwie między 
kolejnymi podróżami (tym ra­
zem do Mongolii), pracuje nad 
dalszymi tomami autobiografii. 
Pierwszy jej tom pt. „Mój oj­
ciec i dęby” ukaże się nieba­
wem w księgarniach, nakła­
dem wydawnictwa „Iskry”, (tt)

Zamierzenia te wynikają z 
postanowień I Krajowej Kon­
ferencji PZPR. Działania kon­
trolne mają służyć przede 
wszystkim skutecznemu prze­
ciwdziałaniu zjawiskom, które 
mogłyby osłabić wysokie tem­
po społeczno-gospodarczego roz 
woju kraju, osiągnięte w trzech 
latach obecnego 5-lecia.

Uwaga NIK skupi się w przy 
szłym roku na trzech głów­
nych kierunkach działania. 
Pierwszy z nich obejmuje zja­
wiska składające się na pojęcie

postępu naukowo-technicznego 
i organizacyjnego w gospodar­
ce; drugi — to badania działal­
ności w sferze czynników dy­
namizujących rozwój gospo­
darczy; trzeci — obejmuje dzia 
łalność gospodarczą i admini­
stracyjną mającą na celu pod­
noszenie poziomu życiowego 
społeczeństwa.

Plany działalności kontrolnej 
NIK przewidują szerokie korzy 
stanie z pomocy specjalistów i 
rzeczoznawców w poszczegól­
nych dziedzinach gospodarki.

Arkady Fiedler, znany . poz 
nański literat i podróżnik, ude 
korowany został wczoraj Od­
znaką Honorową Miasta Poz­
nania i odznaką honorową „Za 
Zasługi w Rozwoju Wojewódz­
twa Poznańskiego”.

Pisarz większość swoich ksią 
żek poświęcił egzotycznym 
krainom Afryki, Azji i obu 
Ameryk. Zawsze jednak intere 
suje się polską przyrodą, a 
szczególnie dużo uwagi przy­
wiązuje dla spraw Wielkopol­
skiego Parku Narodowego.

Wybiera się w swoje podró­
że nie tylko jako etnograf, przy 
rodnik i literat, ale przede 
wszystkim jako człowiek z ot­
wartym sercem, wrażliwy na 
sprawy mieszkańców kraju, w 
którym gości. Przywozi moc 
wrażeń, obserwacji i refleksji i 
potem przedstawia je milionom 
swoich czytelników na kart-

Szczyt arabski
Dokończenie ze str. 1 >

Raport przewiduje również 
podjęcie kroków, które skłoni 
łyby Stany Zjednoczone do 
zmiany „stronniczej polityki” 
wobec Izraela.

Proponuje się, aby Algieria, 
jako kraj, który pełnił obowią 
zki przewodniczącego IV Kon 
ferencji Szefów Państw i Rzą 
dów Krajów Niezaangażowa- 
nych (we wrześniu br. w Al­
gierze), zwołała specjalne po 
siedzenie Komitetu Koo-rdy-
nacyjnego Państw 
angażowanych na

Nieza- 
najwyż-

szym szczeblu, w celu opraco­
wania planu akcji przeciwko 
Izraelowi.

Dokument zapowiada zwię­
kszenie pomocy świata arab­
skiego dla państw afrykań­
skich i ruchów wyzwoleń­
czych. Ministrowie proponują 
wprowadzenie całkowitego em 
barga na dostawy ropy nafto­
wej dla Portugalii, Republiki 
Południowej Afryki i Rodezji.
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do WRN Piotr Kałużny, oma­
wiając perspektywy rozwojo­
we miasta najwięcej czasu po­
święcił sprawom najbardziej 
interesującym kobiety: budów 
nictwa mieszkaniowego, remon 
tów kapitalnych, komunikacji 
kolejowej i autobusowej.

Pracownica „Intermody” 
kandydatką na radną miasta i’ 
powiatu Zofia Maćkowiak mó­
wiła o rozpoczynającej się mo­
dernizacji zakładu i związanej 
z tym poprawie warunków so­
cjalnych.

W czasie dyskusji pracowni­
ce „Intermody” skupiły swoją 
uwagę na usprawnieniu pracy 
handlu i placówek usługowych.

NA SPOTKANIE PRZED­
WYBORCZE w okręgu nr 5 w 
Kaliszu szczególnie licznie przy 
była młodzież. W tym bowiem 
okręgu do Miejskiej i Powia­
towej Rady Narodowej kandy 
duje aż pięciu młodych ludzi: 
Halina Piotrowska z „Runo- 
texu”, Danuta Trzebińska z 
„Polo”, Urszula Bachrynowska 
z „Wistilu”, tkacz z „Haftu” 
Józef Matuszak i działacz zwią 
zkowy z WSK „Delta” — Je­
rzy Sradomski.

Ponad 150 uczestników spot 
kania z zainteresowaniem wy­
słuchało wypowiedzi kandyda 
ta na radnego — Władysława 
Mielżyńskiego, piastującego 
mandat radnego już przez pięć 
kadencji'. Omówił on dotych­
czasowy dorobek władz miej­
skich i główne kierunki dal­
szego społeczno-gospodarczego 
rozwoju Kalisza oraz zrefero­
wał zasadnicze założenia re­
formy administracji. (łuk)
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Sezam" z mora'em
comiesięcznym magazvrie

„Sezam”, nadanym w poniedzia­
łek, w zestawie kilku proble­
mów rynkowych pokazano cieką 
wą inicjatywę. Dotyczy ona u- 
sług lokatorskich, świadczonych 
przez Administrację Domów Mi®
szkalnych nr 3 w 
sprawdzoną już w 
niach. Wyjątkowość

Bydgoszczy, 
30 mieszka- 
usługi pole*

ga na., pełnym zaufaniu do evi 
py rzemieślników z ADM, któ 
rzy pod nieobecność lokatorów 
(urlop), przy pełnym wyposażeniu 
nrerzkania odnawiaja tu wszyst­
kie pomieszczenia według szcze­
gółowej umowy.

Autor magazynu, w rozmowie 
z lokatorami i wykonąwanr, 
wychwycił osobliwość tych świad 
czeń, wybiegających poza przyj?
te zwyczaje, 
i zarządzenia,

istniejące przepisy
Ale

nadziwić solidności
nie mógł się 

wykonaw-
ców. W końcu zdziwiony był tek 
że jeden z rzemieślników AOM 
odpowiada jąc, że to normalna 
rzecz i ktoś musiał ją zacząć 
pierwszy...

Fragment ten był opatrzony na 
główkiem filii „Banku doświad­
czeń miast” z „Życia Warszawy”. 
Pochwalając upowszechnienie do 
świadczenia bydgoskiego weźmy 
też i tę lekcję, udzieloną przez 
rzemieślnika: nie dziw’my się, i®
są 
ba

ludzie uczciwi i solidni. Trz®
tylko wyciągać wnioski...

Skradziono
alkohol metylowy

(zs)

po* 
ub

Grochowe Łąki 3 dokonano kra­
dzieży 12 litrów alkoholu metyl® 
wego, którego spożycie gr0Z1 
śmiercią lub trwałym kalectweh1,

W związku z powyższym wzy 
wa się wszystkie osoby, które 
weszły w posiadanie alkoholu r|e

23. 11. 1973 r. z pomieszczeń 
litechniki Poznańskiej przy

wiadomego pochodzenia lub w*®’ 
dzą kto go posiada, o niespo^J' 
wanie go oraz niezwłoczne zgl°* 
szenie się w KD MO Poznań . " 
Stare Miasto Al. Marcinkowski®' 
go 31 pokój 55, telefon 41-29-2’> 
lub w najbliższej jednostce

Prenumerata: wpłaty na miesiąc (17,50 
kwartał (52 zł), półrocze (104 zł), rok (208 tl. 
L»rzyjmuią za pośrednictwem blankie’ów PKO 
P.zedsiębiorstwo Upowszechniania P^asy 
Książki RSW „Prasa — Książka — Ruch” 
Zwierzyniecka 9, 60-813 Poznań, na konie 
PKO nr 5-6-151, ponadto listonosze • urzędv 
pocztowe. A Indeks nr 35029 D-15

Str. 2 - GŁOS - 28 XI 1973



Zadyszka
«edną z metafor, która gła- 
| dko weszła do bieżącego 

** języka politycznego, było 
niedawne wezwanie do „wy­
dłużania kroku”. Trafność i 
zwięzłość hasła sprawiły przy 
tym, że rozpowszechniło się 
ono szybko. Ludzie — w więk­
szości — należycie zrozumieli 
i zaakceptowali zawarte w nim 
intencje, odnosząc „wydłużanie 
kroku” i do potrzeby zwiększe­
nia tempa rozwoju społeczno- 
gospodarczego kraju, i do kwe­
stii dynamizowania ogółu dzie­
dzin naszego życia.

Ale przy wydłużaniu kroku 
nietrudno o z a d y s z k ę. Sły­
chać więc ostatnio, to tu, to 
tam — czyjąś sapkę i postęki­
wania. Najczęściej są to obja­
wy zadyszki, wynikłej na tle 
ogólnej nieruchawoś- 
c i. Bezruch, zasiedzenie, ocię­
żałość — mają to do siebie, że 
w przypadku potrzeby przeja­
wiania aktywności — niełatwo 
o nią. Tym bardziej, jeśli tkwi­
ło się czas dłuższy w kręgu po­
jęć takich, jak: aby do jutra, 
jakoś tam będzie, nie takie rze 
czy się przetrzymało, ma się 
swoje metody, grunt to doś­
wiadczenie, dobrze jest jak jest, 
złożone problemy, uwarunko­
wania, pułapy, pule, produkcyj 
ne profile, układy i odniesie­
nia...

Zadyszka może się też wią­
zać z nieruchawością szarych 
komórek, czyli — nazywając 
rzecz po imieniu — z umys­
łowym 1 e n i s t w e m . Nie 
ma co się łudzić, to dotyczy 
wielu sfer naszego życia i nie­
jednego środowiska. Nie przo­
dujemy w wynalazczości. Czy­
telnictwo (nie mylić z prenume 
ratą lub wypożyczeniami) fa­
chowych czasopism raczej nie 
kwitnie. Chłonięcie wiedzy o 
świecie w ogóle, w tym — no­
wości związanych z wykony­
wanym zawodem, nie stało się 
powszednią potrzebą. Raczej 
nagminnie natomiast jest spo­
tykane zasklepianie się. w wą­
skich specjalnościach, zawie­
rzanie sprawdzonym, utartym 
schematom, ignorowanie ko­
nieczności poszerzania horyzon 
tów myślowych, niedocenianie 
nieuchronności dostosowywa­
nia się do zmienionego, żyw­
szego tętna współczesnego ży­
cia. Swego rodzaju sympto­
mem umysłowego lenistwa jest 
niewysoki poziom zorganizo­
wania wewnętrznego niemałej 
liczby konsumentów’ chleba na 
szego powszedniego i towarzy­
sząca temu dziecięca wiara w 
krasnoludki. Bo chyba tylko 
na nie liczy ta grupa ludzi w 
swoich rachubach dotyczących 
Poprawy warunków życia.

Objawy zadyszki mogą też 
wystąpić u poniektórych w 
związku z niechętnym 
stosunkiem do wszel­
kich zmian — organiza­
cyjnych, czy strukturalnych, 
jeśli by one miały w jakikol­
wiek sposób ich dotknąć. Łą­
czenie pokrewnych wydziałów 
w urzędzie albo instytucji? 
Scalenie rozdrobnionych przed 
siębiorstw? Likwidacja gro­
mad i powołanie — w nowym 
kształcie — gmin? Zmiany w 
organach władz terenowych? 
Te i inne, liczne w ostatnim 
trzyleciu, posunięcia organiza­
torskie, zmierzające do stop­
niowego, konsekwentnego po­
rządkowania wszystkich właś­
ciwie płaszczyzn naszego życia 
— zdają się być wielkim brze­
mieniem dla Iksa i Ygreka. W 
niejednym przypadku brzemie 
niem ponad siły. Stąd u nich 
stan ustawicznej zadyszki.

U niektórych pojawia się ona 
na innym tle: ogólnego za­
ostrzenia wymogów i 
bardziej stanowczego egzek­
wowania pracowniczych po­
winności.

Stosunkowo nie tak dawno 
wystarczało mieć w porządku 
personalną ankietę, opinię „faj 
nego chłopa”, trochę „chodów” 
i miało się święty spokój. A 
teraz żąda się obowiązkowości, 
odpowiedzialności, stałego pod 
noszenia kwalifikacji, ciągłej 
aktywności, przejawiania ini­
cjatywy, prężności działania, 
samokontroli... Padają uwagi 
na temat kultury pracy, nale­
żytego stosunku do współto­
warzyszy roboty, kompetent- 
ności. Nic przeto dziwnego, że 
od manewrowania w labiryn­
cie tak zwiększonych wymo­
gów można dostać zadyszki.

Gdybyż te wymogi dotyczy­
ły jedynie cech osobowych czło 
wieka, jego stosunku do pracy 
i otoczenia! Ale tak nie jest: w 
ogóle wymagania wzrosły, 
żąda się teraz powszechnie od 
ludzi, od brygadzisty począw­
szy, o wiele więcej niż kiedyś. 
Dawniej kierownik, dajmy na 
to, niedużego przedsiębiorstwa 
przemysłowego, koncentrował 
się na wykonaniu planu które 
go realizacja stanowiła jego 
najświętszy obowiązek. A jak 
jest teraz?

Z biegiem czasu wszystko się 
pokomplikowało. Przede wszy 
stkim każę się ludziom peł­
niącym kierownicze funkcje 
stawiać czoła i natłokowi bie­
żących zadań, i jednocześnie 
myśleć z wyprzedzeniem, pers­

pektywicznie. Plan ma być 
nie tylko wykonany, lecz wy­
konany za określoną (a nie 
wszelką) cenę; przekraczany 
być może, jeśli na proponowa­
ne wyroby istnieje popyt. Waż­
ne jest i to, czy przy produk­
cji jakiegoś towaru zużywa 
się wciąż tyle samo surowca i 
materiałów, czy wreszcie 
mniej; od jak dawna fabrykuje 
się ten sam produkt, czy za­
mierzone są unowocześnienia; 
co zakład może zaoferować na 
eksport, ile wniesie do skarbu 
państwa, a ile stamtąd czerpie 
na rozbudowę, modernizację, 
licencje; jakie nowe wytwory, 
kiedy i ile — może dostarczyć 
na potrzeby ludności. A jesz­
cze — sprawy socjalne, atmo­
sfera pracy, adaptacja młodzie 
ży, rozwój szkolenia...

No, można od tej wszech­
stronności, dostać zadyszki.

Zdarza się u nas — i to na­
zbyt często —• że wypadnie 
pracować gorączkowo, w 
warunkach zbędnej gonitwy — 
na skutek pokutującego jeszcze 
bałaganu, nienależycie rozło 
żonych obowiązków, braku 
koordynacji, wiecznego impro­
wizowania, albo czyjejś nie­
udolności. I z podobnymi wa­
runkami nie wolno s i e 
godzić, nie mają one bo­
wiem nic wspólnego z „wydłu­
żaniem kroku”. Są zaprzecze­
niem zawartej w tym haśle 
idei. Narażają praco wników 
(także najlepszych), na nieefek 
tywną szarpaninę.

Co innego — zamierzo­
ny żywszy rytm pracy, 
oparty na powszechnym dźwi­
gnięciu wymogów: i wobec 
jednostek, i wobec zespołów. 
Rytm pracy celowej, lepiej zor 
ganizowanej — z myślą o uzys 
kaniu pomnożonych rezulta­
tów, od których zależą bezpo­
średnio zarobki, satysfakcja i 
samopoczucie ludzi.

Je’śli kogoś przy tym opa 
nowuje zadyszka, przy faktycz 
nym wydłużaniu kroku — to 
nie ma na to rady. Albo, ujmu 
jąc rzecz inaczej, jest jedna: 
otwarte oświadczenie, że odpo­
częłoby się trochę, odsapnęło, 
może przy mniej odpowiedzial­
nym zajęciu.

To prawda, że zdobyć się sa­
memu na powiedzenie czegoś 
podobnego — niezbyt łatwo. 
Przeto poniektórym na ich za- 
dyszkę musi zwracać uwagę 
ktoś inny. Takie są żelazne wy­
mogi naszej współczesności.

WIESŁAW PORZYCKI

Twarzywa dla przemysłu chemicznego

Moskiewskie zakłady nr 2, kombinatu produkującego tworzywa sztuczne dla przemysłu chemicz­
nego pochwalić się mogą dobrymi wynikami produkcyjnymi w wykonaniu tegorocznego planu 
Dzięki wprowadzeniu licznych usprawnień zaoszczędzono surowce, które pozwoliły na dodatkową 
produkcję m. in. 278 tys. m. kw. laminatów, 350 tys. m. kw. folii dekoracyjnej z polichlorku winylu 
oraz 192 tys. m. kw. linoleum. Na zdjęciu: laboratorium chemiczne zakładów - autor wielu cennych ’ 

pomysłów racjonalizatorskich. t CAJ. j

U zdobywców „Złotej Wiechy'4

Projekty z
Hodowlę inwentarza zwykli 

śmy uważać za pracę ciężką i 
brudną. Ten stereotyp z do* 
tychczasowej praktyki rolni­
czej staje się nieaktualny w zet 
knięciu z rzeczywistością ferm 
specjalistycznych, gdzie proce 
sami hodowli rządzi antoma* 
tyka. Jeden człowiek, naciska­
jąc guziki centralnej sterowmi, 
może obsłużyć setki tuczników 
czy bydła.

TYLKO SPECJALIZACJA

Te fabryki mięsa i mleka 
lokalizowane są głównie w pań 
stwowej gospodarce rolnej i w 
niektórych większych kombi­
natach spółdzielczych. Rolnic­
twa indywidualnego w obecnej 
jego strukturze rie stać na tak 
wielkie inwestycje. Lecz i tu 
od dłuższego czasu czyni się 
próby ukierunkowania hodo­
wli zwierząt.

Rolnicy, zwłaszcza w Wielko 
polsce wysoce towarowej pod 
względem hodowli inwentarza, 
doszli w swych poczynaniach 
pułapu wykorzystania istnieją 
cych rezerw miejsca w budyń 
kach inwentarskich. Notujemy 
tu więc obecnie wielki 
ruch budowlany spowo­
dowany m. in. niezwy­
kle dogodnymi warunkami 
kredytowania przez państwo. 
Jeśli w roku 1971 zbudowano 
ogółem 2288 nowych budyn­
ków inwentarskich w gospo­
darstwach indywidualnych, to 
w roku 1972 postawiono ich 
2498, co stanowi 34,5 procent 
wszystkich nowych budynków 
na wsi. Takich proporcji budo 
wnictwa inwentarskiego do 
mieszkaniowego nie spotykało 
się w poprzednich latach.

Ten rozmach skłonił Wielko 
polan do zgłoszenia aż 623 bu*

dynków do krajowego konkur 
su „Złotej Wiechy” na najle­
psze rozwiązanie techniczne, 
są to 343 budynki nowe, re­
szta — modernizowane.

Wielkopolanie w tym kon­
kursie zdobyli trzy krajowe 
nagrody i jedno wyróżnienie 
za budynki nowe, a także dwie 
nagrody za modernizację. Wszy 
stkie nagrody i wyróżnienia 
centralne „Złotej Wiechy”, po 
dobnie zresztą jak większość 
nagród wojewódzkich, zdobyli 
w naszym regionie hodowcy z 
powiatu gostyńskiego.

DLACZEGO GOSTYŃ?

Nie jest to przypadek, lecz 
m. in. wynik dalekowzrocznej 
polityki tamtejszych władz po 
wiatowych. Mając na wzglę­
dzie przyszłość wysoko rozwi­
niętej w Gostyńskiem hodowli 
trzody chlewnej i bydła, na­
wiązano tu parę lat temu ści­
sły kontakt z Instytutem Me­
chanizacji i Elektryfikacji Roi 
nictwa z Warszawy. Praco­
wnicy tego Instytutu prowadzi 
li w powiecie badania nad przy 
datnością projektów nowych 
budynków w praktyce gospo­
darstw indywidualnych. Te 
więzy nauki zacieśniły się dwa 
lata temu po przejęciu przez 
IMER Zakładu Budownictwa 
z Instytutu Techniki Budo­
wlanej.

W powiecie sprawdza się te 
raz wszelkie prototypy; bada 
się 4 systemy budownictwa pre 
fabrykowanego wielkopłytowe­
go. Trzy budynki, zbudowane 
według pierwszego systemu (z 
trzech rodzajów elementów), 
zdobyły właśnie nagrody wo­
jewódzkie i krajowe, a jeden 
wyróżnienie.

Wspólną cechą tych nagro*

o poligonu
dzonych budynków jest ich 
przydatność dla prowadzenia’ 
dużej, specjalistycznej hodowli. 
Możliwość zastosowania me­
chanizacji przy zadawaniu 
pasz, udoju i usuwaniu feka­
liów, zmniejsza do minimum:1 
obsługę inwentarza, poprawia1 
warunki pracy. Udało się je­
dnocześnie stworzyć optimum 
korzystnych warunków dla 
przyspieszenia tuczu trzody ■ 
chlewnej (poprawa higieny. 1 
wentylacja, ciepłota pomiesz- , 
czeń, mniejsza wilgotność po*^ 
wietrzą).

CO MÓWIĄ LAUREACI

Obejrzeliśmy na miejscu typ 
budownictwa IMER i nagro- 1 i 
dzone budynki według projek & 
tów typowych Wojewódzkiego 
Biura Projektów Budownic­
twa Wiejskiego w Poznaniu. 1 
Zapoznaliśmy się także z na- 1 
grodzonymi i wyróżnionymi 
obiektami, które poddano grun 
townej modernizacji.

Jan Andrzejewski z Żychle- 
wa, który prowadzi wraz z sy 
nem Stefanem (obecnym wła , 
ścicielem gospodarstwa’) wzoro i 
wą hodowlę krów mlecznych, 
jest pełen uznania dla projektu ■ 
obory typu IMER dla 40 sztuk ) 
bydła. Nieznaczne poprawki, I 
których trzeba było dokonać J 
w trakcie budowy bynajmniej . 
nie zmniejszają walorów bu- 1 
dynku, zbudowanego-z 3 rodzą 
jów elementów płytowych, zę 
stropem ocieplanym watą orze 
myślową i sufitem wyklejo* 
nym folią aluminiową. Mecha 
nizacja (w tym nowoczesna 
dojarka) ogranicza obsługę by 
dla przez 1 człowieka do 5 go­
dzin dziennie.

Dokończenie na str. 4

MARIA POLCYNOWA

W społecznym, obywatel­
skim życiu każdego z nas 
coraz znaczniejszą rolę 

odgrywa rzetelna wiedza spo- 
eczno-polityczna, a więc zna- 
)°mość problemów świata i 
Praw, które nim rządzą, a 

,Ze rozumienie współczes- 
oości ojczystego kraju. Cieka- 
?°sć świata, chęć poznania 
logo przeszłości i czasu teraź- 
PleJszego przyczyniają się do 
eg0> że wzrasta poczytność 
psy oraz „literatury faktu”, 
e rośhie popyt na wydaw- 
ictwą encyklopedyczne, na 
Pracowania historyczne, pa- 

reportaże. Bo chociaż 
lek jest dziś szybkich, nowo 

pnych środków niosących 
ty °rmację o tym, co dzieje się 

yaju i na świecie, to prze- 
^ez książka nie przestaje być 
?-1ak wyraził to Jarosław 
s2 ,as^kiewicz — „najwierniej- 

„towarzyszem w podróży

W ciszy biblioteki 
^ądrym towarzyszem w w’ę 

Pukach po historii i teraź- 
Jszości jest książka społecz- 

ępolityczna. Od kilku już lat 
mamy dziesięć takich 

1 które szczególnie wzmaga 
?n/?’ntersowanie książką spod 

u "Człowiek — Świat — 
ty 1 vka”. To trwajaca obecnie 

całej Polsce ..Dekada Książ 
^oopczno-Politycznej”.

Alei Wolności w Kaliszu,

W Kaliszu i w powiecie

Jeden dzień z Dekady
tej poszukują uczniowie, stu­
denci i starsi czytelnicy. Wiel 
ką poczytnością cieszy się na 
przykład seria „Dookoła świa­
ta”. Wielu naszych czytelni­
ków włącza się do organizowa 
nego co roku przez „Głos Pra 
cy” konkursu pod nazwą „Bli 
żej Książki Współczesnej”, 
który — rozpoczynany w listo 
padowej „Dekadzie” — trwa 
aż do kwietnia. Spodziewam 
się, że w tym roku wróci do 
nas około 3 tysięcy konkurso­
wych ankiet, które właśnie za 
czynamy rozprowadzać...

W „empiku" i w „Asnyku"
W kaliskim klubie — a do­

kładniej może — Domu Mię­
dzynarodowej Prasy i Książki 
dni książki społeczno-politycz­
nej uwidaczniają się nie tyl­
ko w oknach księgarni. Tutaj 
odbywają się spotkania z pisa 
rzami i dziennikarzami, tu przy 
gotowano wystawę plakatu po 
litycznego, zaś w czytelniach 
„empiku”, wśród czasopism i 
książek pogłębia swą wiedzę 
o świecie niejeden wsoółczesny 

„homo politicus”.

w budynku przy narożniku 
Bankowej mieści się Bibliote­
ka Centralna. Skromne i cias­
ne są jej pomieszczenia, lecz 
zasięg oddziaływań i rola, jaką 
spełnia ta placówka są ogrom 
ne. Nie jest to jedynie opinia 
„ze sprawozdania”. Ja również 
byłem przez kilkanaście lat — 
od uczniowskich przez studen­
ckie czasy — stałym gościem 
wypożyczalni i czytelni biblio 
teki w Alei...

Jak zawsze panuje tu cisza 
i skupienie. Coraz bliżej też 
— o ile miejsce na to pozwala 
— „podchodzą” książki do czy 
telników. Na półkach ze zna­
kiem „Człowiek — Świat — 
Polityka” wyłożono lśniące 
okładkami pozycje najnowsze i 
tytuły, po które już po wiele- 
kroć sięgano.

— Książki mówiące o doko­
nujących się w naszej rzeczy 
wistości przemianach, o prze­
obrażeniach zachodzących w 
świadomości i poglądach lu­
dzi mają od dawna swoich 
wiernych czytelników — mówi 
kierowniczka biblioteki, Alek 

sandra Madziała. — Literatury

— Jak poznać takiego „poli- 
tykusa” — pytam pewnego star 
szego pana, stałego bywalca 
„cichej” czytelni.

— Wie pan — powiada — 
niech pan poszuka go na przy 
kład, wśród „asnykowców”...

W Liceum im. Adama Asny 
ka istnieje Koło Wiedzy Oby 
watelskiej i Koło Młodych Ra 
cjonalistów. Członkowie oby* 
dwu kół odbywają spotka­
nia i dyskusje, poszerzają swą 
wiedzę wynoszoną m. in. z lek 
cji wychowania obywatelskie 

go i propedeutyki nauki o spo 
łeczeństwie. W każdej klasie 
jedna lekcja wychowania oby 
watelskiego przygotowywana 
jest przez ZMS-owców.

Z żywych zainteresowań 
uczniów tej szkoły sprawami 
społeczno-politycznymi wywo 
dzą się sukcesy w corocznych 
Olimpiadach Wiedzy o Polsce 
i Świecie Współczesnym. W 
ubiegłym roku drużyna Liceum 
im. Asnyka zdobyła I miejsce 
w Kalisżu i III w woje­
wództwie.

— Literatura społeczno-poli­
tyczna jest pasjonującą lektu­
rą nieobowiązkową wielu mo­
ich koleżanek i kolegów — mó­
wi uczeń IV klasy, Jerzy Ma- 
tyjasz, przewodniczący Koła 
Młodych Racjonalistów — 
Najlepszych naprawdę trudno 
na czymś ,„zagiąć”. Ale liczą 
się u nas nie tylko encyklope­
dyczne wiadomości — najwy­
żej cenimy rozumienie proble­
mów i umiejętność wyciągania 
wniosków z poznawanych fak 
tów. Tyle spraw dzieje się 
dookoła! Trzeba mieć oczy na 
świat otwarte...

W klubach
Krótkie jesienne dni przecho 

dzą w długie wieczory. Dobra 
wtedy pora na to, aby wybrać 
się na przykład do klubu. W 
„Ikarze” w Kaliszu, który jest 
zakładowym klubem WSK, od 
bywało się akurat spotkanie z 
przedstawicielami Komitetu 
Miejskiego i Powiatowego 
PZPR. Liczne grono młodych, 
uważnych słuchaczy, potem py 
tania i na długo zapowiadają­
ca się dyskusja...

W zakładowym klubie kultu 
ry Kaliskich Zakładów Kon­
centratów Spożywczych w Wi 
niarach koło Kalisza zawsze 
jest przyjemnie i interesująco. 
Od 1967 roku, kiedy wybudo­
wano ten ośrodek czynem spo 
łecznym, spełnia on wielką ro­
lę kulturalno-wychowawczą. 
Tutaj 20 listopada odbyła się 
powiatowa i miejska inaugu­
racja Dni Książki Społeczno,- 
Politycznej. W sali wiaowisko 
wej urządzono dużą wystawę 
pt. „Książka społeczno — poli 
tyczna źródłem wiadomości o 
Polsce i świecie współczes­
nym”...

Trudno w jeden dzień zaj­
rzeć do tych wszystkich klu­
bów — zakładowych, osiedlo­
wych i wiejskich, gdzie realizu 
je się bogaty program Deka­
dy. Trzeba by pojechać do 
Błaszek i Opatówka, do Zbier 
ska, Dzierzbina, Petryk, Mycie 
lina, Tykadłowa... W drodze 
powrotnej wstępuję jeszcze 
tylko do Russowa, do klubu, 
który mieści się w parku, w 
Domu Marii Dąbrowskiej. Jest 
godzina 19.30. Włączono telewi 
zor i młodzież przeszła do sa­
li telewizyjnej. Chcą obejrzeć 
dziennik — najnowsze wyda­
nie telewizyjnej.,, książki spo­
łeczno-politycznej.

ZBIGNIEW KOSCIELAK
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Praca 9 Nauka

Współpraca Unia — Bergring

Celem — rozwój 
sportu motocyklowego

Bogaty w zawody był tegoroczny sezon
•łów. Wystarczy przypomnieć dwie, dużej 
narodowe, jakimi były wyścigi o„żłote 
tronuje im „Głos Wielkopolski” — i o
Zawodnicy dwu wielkopolskich 

klubów — Unii i Zjednoczonych 
z Wrześni — startowali także w 
wielu innych imprezach, któ 
rych wyniki zadecydowały o osta 
łecznym układzie czołówki kiero 
wców w Wielkopolsce, w poszczę 
gólnych kategoriach silników.

W klasie 125 ccm mistrzostwo 
okręgu zdobył Z. Bączkowski — 
Zjednoczeni Września. W pozosta 
łych kategoriach triumfowali re­
prezentanci Unii — 175 ccm — 
J. Kwiatkowski, 250 ccm — M. 
Sobczak i powyżej 250 ccm — M. 
Molik. Również w klasyfikacji 
drużynowej mistrzostwo okręgu 
zdobył zespół poznańskiej Unii.

Udany pod względem startów 
sezon to jeszcze nie wszystko. 
Sport motocyklowy w Polsce prze 
żywa wyraźny regres. Przy du­
żym zainteresowaniu tą dyscypli­
ną, zawody tej miary jakie odby 
wają się w Poznaniu są rodzyn­
kiem na krajowym podwórku. 
Brakuje sprzętu, należytych to­
rów. Trudno więc się dziwić, że

Zwycięstwa gospodarzy 
w lidze siatkarek

Zbliża się finisz w lidze mię 
dzywojewódzkiej siatkówki żeń­
skiej. Większości zespołów do 
końca rundy pozostały jeszcze do 
rozegrania tylko dwie kolejki 
spotkań .Coraz częściej też notu 
jemy niespodzianki. Należy do 
nich z pewnością zaliczyć stratę 
punktu dotychczasowego lidera 
tabeli — Budowlanych Poznań, w 
meczu z Promieniem Żary. W so 
botę poznanianki przegrały w Za 
rach '2:3, w rewanżu natomiast 
były nieco lepsze i zwyciężyły, po 
zaciętej walce, 3:2.

Również drugi poznański zespół 
— Przemysław, przegrał oba wy­
jazdowe mecze z MKS-AZS Gło­
gów, w identycznym stosunku 
2:3.

Dobrze natomiast finiszują siat 
karki Sparty Szamotuły, które 
wykorzystały szansę zdobycia obu 
punktów na własnej sali, pokonu 
jąc dwukrotnie Zawiszę II Sule­
chów w stosunku 3:2. ——<—

Tak więc kolejne spotkania, 
pauzowała drużyna MKS-AZS 
Gorzów, przyniosły na ogół zwy 
cięstwa gospodarzom, 
alna tabela. (zb)

1. Budowlani 10
2. MKS-AZS G. 8
3. Sparta 8
4. Przemysław 8
5. Zawisza II 10
6. Promień 8
7. MKS-AZS Głóg. 8

A oto aktu

8 28—18
6 22— 9
5 16— 6
3 17—18
3 17—23
3 13—19
2 10—22

wyścigowy motocykli- 
rangi, imprezy między- 

Gwiazdy Poznania” — pa 
„Zloty Kask”.

zaledwie kilku zawodników roz­
porządza maszynami i umiejętno 
ściami pozwalającymi nawiązać 
im równorzędną walkę z zagra­
nicznymi przeciwnikami

W tej sytuacji na podkreślenie 
zasługuje inicjatywa działaczy 
Unii nawiązania ściślejszej współ­
pracy z klubem Bergring Teterów 
(NRD). Właśnie w tym celu gości 
ła w Poznaniu grupa działaczy 
miejskich i sportowych z Tete­
rów, z sekretarzem Komitetu Po 
wiatowego SED — Guenterem 
Schulzem i prezesem Klubu — 
Bruno Scharrerem na czele.

Celem podpisanego w rezulta 
cie tej wizyty porozumienia jest 
zacieśnienie kontaktów sportowych 
i wzajemna pomoc obu klubów. 
Przewiduje się organizowanie wie 
lu wspólnych imprez, stwarzają­
cych zawodnikom częstsze możli­
wości startów. W tym celu oprą 
cowano projekt wspólnego kalen­
darzyka. Uzgodniono również mo 
żliwość wspólnych treningów za 
wodników, jeszcze przed rozpo­
częciem sezonu oraz stworzono 
dalsze możliwości rozwoju zorga­
nizowanej turystyki motocyklo­
wej

Współpraca Unia — Bergring, 
dzięki bogatym tradycjom i wy­
sokiemu poziomowi sportu mo­
tocyklowego w NRD, przyczyni 
się z pewnością do dalszego roz­
woju tej dyscypliny w naszym 
województwie. (zb)

Aktualności sportowe 
z Leszna

W Lesznie uzyskano najwyższy 
do tej pory rezultat w rozgryw 
kach koszykówki klasy między­
wojewódzkiej. Jego autorem była 
miejscowa Polonia, która rozgro 
miła rawicki MZKS w stosunku 
127:61 (60:36).

Odmłodzony, bardzo ambitny 
zespół MZKS tylko w początko­
wej fazie spotkania dorównywał 
kroku gospodarzom. Później na 
boisku niepodzielnie panowali 
leszczyniacy. (R)

☆

•W-tych-dniach w ramach kon­
taktów sportowych, Leszno gości 
lo czołową drużynę piłkarską li 
gi okręgowej „Empor" ze Sprem 
berga. Goście zza Odry spotkali 
się z kombinowanym zespołem 
leszczyńskiej Polonii W drużynie 
tej wypróbowano kilku utalento­
wanych juniorów.

Mecz, który toczył się przy sil 
nym porywistym wietrze przyniósł 
zwycięstwo gospodarzom w sto­
sunku 3:0. Bramki uzyskali Tkacz, 

i Książek i Grobelny. (R)

Piłkarze Ruchu 
odlecieli do Budapesztu
W poniedziałek wieczorem pił­

karze lidera ekstraklasy — cho­
rzowskiego Ruchu odlecieli do 
Budapesztu, gdzie w środę o 
godz. 17 czeka ich pierwszy poje 
dynek III rundy pucharu UEFA 
z budapeszteńskim Honvedem.

W 25-osobowej ekipie znalazło 
się 16 zawodników. Niestety, 
wśród odlatujących zabrakło asa 
atutowego Ruchu — Joachima 
Mam, który podczas rewanżowe 
go meczu z Carl Zeiss Jena otrzy 
mał żółtą kartkę i został przez 
komisję dyscyplinarną UEFA od­
sunięty od jednego meczu pucha 
rowego.

Trzon zespołu, który udał się 
na Węgry stanowią: bramkarz: 
Czaja, obrońcy: Bajger, Ostafiń- 
ski, Wyrobek, Drzewiecki, po­
mocnicy: Bon, Maszczyk i Kopi- 
cera, napastnicy: Beniger, Bula 
i Herisz,

Bula grający zwykle w drugiej 
linii zastąpi najprawdopodobniej 
Marxa na środku ataku. Ponadto 
trener Michał Vican ma do dys­
pozycji: bramkarza Kurowskie­
go oraz Malchera, Hellebranda, 
Fabera i Wirę. (PAP)

Piłkarski
Puchar Polski

Dziś sympatyków futbolu cze­
kają pojedynki 1/8 Pucharu Polski 
Ta łubiana przez kibiców impre­
za, jak zwykle, dostarcza wielu 
niespodzianek. W tym roku nie 
ma jednak „czarnych koni” na 
miarę Czarnych Żagań, czy Odry 
Wrocław. Wśród 15 zespołów, któ 
re pozostały jeszcze na placu bo 
ju znaleźli się tylko przedstawi­
ciele I i II ligi. Tak się złoży­
ło, że do 1/8 finału awansowało 
po 8 zespołów pierwszego i dru 
giego frontu.

Pierwszy mecz 1/8 już odbył 
się i zakończył się nie lada sen­
sacją w postaci zwycięstwa out­
sidera II ligi — Garbarni nad mi 
strzem Polski — Stalą Mielec 2:0.

Pojedynek, który oczekiwany 
jest z największym zainteresowa­
niem rozegrany zostanie w póź­
niejszym terminie. Ze względu 
na meczu Ruchu z Honvedem, 
spotkanie między liderem ekstra 
klasy, a mistrzem jesieni grupy 
południowej II ligi — rewelacyj 
ną Uranią Ruda Śląska został 
przełożony.

Atrakcyjnie zapowiadają się 
również mecze Widzewa Łódź z 
Legią Warszawa, Piasta Gliwice 
'z' Górnikiem' Zabrze, ' 'Śt'ali Rze­
szów z Wisłą Kraków i Lećhii 
Gdańsk z ŁKS-em Łódź, to spot 
kanie odbędzie się w późniejszym 
terminie. W pozostałych pojedyn 
kach zmierzą się GKS Katowice 
z Gwardią Warszawa i Arkonia 
z Pogonią Szczecin.

Atut własnego boiska oraz u- 
miejętność mobilizacji słabszych 
zespołów w walce z „potentata­
mi” zapowiada kolejne sensacje. 
Kto podzieli los Stali Mielec?

PAP

Pomoc domowa potrzebna 
— dobre warunki, pokoik 
oddzielny. Aleja Wielko-
polska 11. 1372&g
Potrzebny cukiernik — 
względnie cukier niczka, 
warunki zakwaterowania 
na miejscu. Oczekuję zgło 
szeń osobistych, względ­
nie poważnych ofert pod 
adresem: 63-200, Jarocin, 
Rynek 2 „Cukiernia.

13546®
Przyjmę uczennice powy 
żej 18 lat. „Foto AS” Gło
gowska 73. 13474g
Do szycia biustonoszy — 
przyjmę. Adres wskaże 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 13344®.

0 Sprzedaż
Sprzedani szwedzki piec 
(agregat) na ropę do cen­
tralnego ogrzewania. Po­
znań, Pamiątkowa 7 m. 15
godz. 15—16. 13926g
Sprzedam futro damskie 
— nutrie na szczupłą i ni 
ską figurę. Tel. 705-74, po
17. 13926g
Sprzedam buraki pastew­
ne, żółte, 600 zł tona — 
20 ton. Poznań - Spławie. 
Zgłoszenia: Kółko Rolni­
cze, prezes Grygier.

13842g
Futro nowe, łapki brązo­
we, kanadyjskie — sprze 
dam. Tel. 572-11, wewn. 
647, po godz. 18. 13978g
Futro modelowe beżowe, 
karakułowe i czarne ka­
rakułowe, duży rozmiar 
— sprzedam. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
13531®.
Wózki dziecięce, lakowe,
spacerówki, szeroki
tym en t poleca
otwarty sklep przy 
Dzierżyńskiego 126.

asor- 
nowo 
ulicy

131«6g

fi Samochody
Sprzedam Syrenę, premia 
PKO. Tel. 679-305, od 16.

13715g
Fiata 125p - 1500 wiśnio­
wy, eksportowy, nowy — 
sprzedam, cena 175.000,—. 
Plac Młodej Gwardii lOd 
m. 20, od 16—18. 13714g
Pilnie, tanio sorzedam sa­
mochód Borgward 2407, 
1959 rok. Galla UB m. 1,
od 16—18.
Syrenę 105

13799g
wygrana

PKO, sprzedam. Os. Pia­
stowskie 6 m. 31.

13829®

0 Lokale
Pana młodego przyjmę na 
pokój. Łomżyńska 23 —
(Warszawskie). 13S53g
Kupię kawalerkę, względ 
nie mieszkanie. Oferty — 
,-,-Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 13607g.
Kupię mieszkanie spół- 
dizielcze. może być kawa­
lerka. Oferty — „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 13582g
Panom, wspólny pokój 
oddam. Winogrady, Kmie
ca 2 m. 2. 12345gor

OKRĘOS
O B S Ł

UPRZEJMIE INFORMUJE

techniczna

U G A SAMOCHODÓW

GU POZNAŃSKIEGO

UŻYTKOWNIKÓW POJAZDÓW
że w dniach 2 i 16. XII. 1973 r. w godzinach od 7 do 15

CZYNNA BĘDZIE STACJA OBSŁUGI NR 55
w POZNANIU przy ulicy Tatrzańskiej nr 1/5.

Prosimy klientów o podstawienie w tych dniach 
samochodów do przeglądów gwarancyjnych, 

konserwacji, napraw oraz mycia.

Natomiast w dniach 24. i 31. XII. 1973 roku

BĘDZIE CZYNNY TYLKO DZIAŁ KONSERWACJI 
I PRZEGLĄDÓW GWARANCYJNYCH

przy ulicy Tatrzańskiej i Gwardii Ludowej w godz. 6—14.
8418-K1

KALISKIE ZAKŁADY KONCENTRATÓW SPOŻYWCZYCH 
w Winiarach, k. Kalisza

POSZUKUJĄ DOSTAWCÓW CZOSNKU
ze źródeł państwowych, spółdzielczych i prywatnych.

Szczegółowych informacji udziela Dział Kontraktacji 
telefon Kalisz 20-25, wewn. 40.

Tancerka pracująca 1 stu 
diująća, wynajmie pokój. 
Najchętniej w śródmieś­
ciu. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 13774g.
Młode małżeństwo (człon 
kowie spółdzielni) pilnie 
poszukuje samodzielnego
mieszkania Poznaniu
(najchętniej pustego). O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 13724g.
Wynajmę na okres 3 mie 
sięcy pokój dla rodziny 
4 osoby, na okres remon 
tu (gwarancja wyprowa­
dzenia sie). Tel. 422-30 lub 
oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 13744;g.

Przyjmę na pokój, płatne 
z góry. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 13794g.

Zamienię samodzielne 2,5- 
pokojowe, luksusowe (bli 
sko Opery) na 3—4-ooko- 
jowe z c. o. Tel. 590-45 od
g<Xdz. 17. 13S12g
Zielona Góra! Mieszkanie 
spółdzielcze M-3, duża jas 
na kuchnia, centrum, za­
mienię na mieszkani0 w 
Poznaniu. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
1348®g.

Pracownicy poszukiwani

3055-K2

0 Nieruchomości
Sprzedam małą działkę w 
Puszczykówku. Telefon 
67- 34-65 Poznań — godz. 
16—18. 13695 g

Sprzedam dom w Swiąt- 
nie, ulica Powstańców 
Wlkp. 1, po kupnie wol-
ny. 996p
Kupię działkę budowla­
ną 1.000 m2, Jarocin, oko 
lice. Zgłoszenia: Jarocin, 
ul. Węglowa nr 2, telefon
2>64. 987 p
Sprzedam dom piętrowy 
w Wolsztynie, możliwość 
założenia warsztatu, wol­
ne 3 pokoje, komfortowe. 
Wolsztyn, plac 1 Maja 3,
Fr. Maraszek. 997p

Oddam garaż z kanałem. 
„Margcninska 9 . (Smochp-
wice). i 345 6 g

Zguby 0 Różne
Zgubiono tablice rejestra 
cyjne o nr PR 044 p, użyt 
kowane przez Spółdzielnie 
Pracy „Wenus” - Poznań 

8354-K!

Unieważniam dokumenty 
oraz kwit celny na suma 
tor elektryczny Facit 1219 
nr M59136. wydany dla Ma 
rii Wolińskiej, Wałcz.

12717?

Naprawa lodówek. Tele­
fon 316-07. 13451?

Pranie bielizny i kitli w 
3 dniach — Cybulskiej 
16 — Łazarz. 13587g

Poszuku ję
che rzemiosło.

lokalu na ci-
dzielni'

Poznań - Stare Miasto. O 
ferty „Prasa”. Grunwaldz 
ka 19 dla 13915g.

Przetarci

Dokończenie ze str. 3

Podobny w konstrukcji bu­
dynek wykorzystuje do chowu 
trzody chlewnej Zbigniew Kę 
dzia z Michałowa. Jest obliczo 
ny na 100 tuczników i 15 ma­
cior. W starych pomieszcze­
niach gospodarz mógł utuczyć 
60 tuczników i trzymać 3-6 ma 
cior. Obecnie zwiększa hodo­
wlę do 25 macior.

Józef Baszyński z Brzezia 
zdecydował się na oborę typu 
IMER dla 25 sztuk bydła, łą­
cząc ten budynek w prakty­
czny sposób ze stodołą i silo­
sami, aby maksymalnie skró­
cić transport wewnętrzny pasz.

Wszyscy ci gospodarze zgo-’ 
dzili się, aby ich budynki, w 
połowie finansowane przez 
IMER, były obiektami doświad 
czalnymi. Są zadowoleni z wy 
branej specjalizacji, gdyż to 
pozwala na dużą produkcję to

U zdobywców 
„Złotej Wiechy"

warową. Andrzejewscy np. od 
stawiają rocznie 75 000 litrów 
mleka, 11 opasów, a do tego 
jeszcze 60 tuczników. Obecnie 
mogą nastawić się na koope­
rację z dwoma innymi gospo­
darzami, którzy od nich będą 
brać cielęta do dalszego wy­
chowu.

Wyróżniony przez centralną 
komisję konkursu „Złotej Wie 
chy” budynek autorstwa Wo­
jewódzkiego Biura Projektów 
Budownictwa Wiejskiego urno 
żliwia Helenie i Janowi Kraj- 
kom z Grabianowa hodowlę 
w cyklu zamkniętym 200 sztuk 
mięsno-słoninowych (w tym 13 
macior).

Rozmówcy nazywali te typy 
obór i chlewni budownic­
twem przyszłości. Nie 
wyobrażają sobie oni większej 
produkcji towarowej bez na­
kładów na nowe budownictwo 
inwentarskie z wszechstronnie 
rozwiązaną mechanizacją. Ułat 
wienie obsługi mieli również 
na względzie ci wszyscy rolni 
cy. którzy podejmowali się mc 
dernizacji budynków, jak np 
wyróżnieni nagrodami woje­
wódzkimi i centralnymi Ro­
man Kaźmierczak z Goli i Ka 
z’mierz Dopierała z Głosin. Od 
'oprych projektów, a takich

jest coraz więcej, zależy głó­
wnie postęp w specjalizacji 
hodowli.

MARIA POLCYNOWA

Najlepszym studentom 
- swobodny wybór 

miejsca pracy
Najlepsi absolwenci wszystkich 

Akademii Medycznych w kraju 
otrzymali prawo swobodnego wy­
boru miejsca pracy. Jest to naj­
wyższa nagroda w prowadzonym 
w tych uczelniach konkursie „Pri 
mi inter pares” wyłaniającym naj 
lepszych z najlepszych.

W Warszawskiej Akademii Me­
dycznej wczoraj odbyło się uro­
czyste rozdanie nagród oraz dy­
plomów Złotego i Srebrnego Es­
kulapa. Uczestniczący w uroczys­
tości minister zdrowia i opieki spo 
łecznej — Marian Śliwiński, wrę­
czył trzem najlepszym absolwen­
tkom warszawskiej AM listy przy 
znające prawo do swobodnego wy» 
boru miejsca pracy w jednostkach 
resortu w całym kraju. Otrzyma­
ły je: Maria Załuska z Wydziału 
Lekarskiego, Maria Ciszewska z 
farmacji, Joanna Macherzyńska 
ze stomatologii. (PAP)

Wielkopolskie Przedsiębiorstwo Robót Inżynie­
ryjnych w Poznaniu, ul. Świętosławska 12 
zatrudni następujących pracowników umysło­
wych do pracy.

— z-cę kierownika Działu Przygotowania 
Produkcji — wykształcenie wyższe, 3 la­
ta praktyki lub średnie techniczne, 7 lat 
praktyki;

— z-cę kierownika Działu Wykonawstwa — 
wyższe techniczne, 3 lata praktyk’ lub 
średnie techn., 7 lat praktyki;

— inspektorów technicznych do Dz. Wyko­
nawstwa — średnie techniczne, 4 lata 
praktyki w budownictwie;

— kierowników budów — wyższe technicz­
ne, 5 lat praktyki lub średnie techniczne 
6 lat praktyki oraz uprawnienia budow­
lane;

— majstrów budów — zasadn. szkoła bu­
dowlana — dyplom mistrza — upraw­
nienia budowlane — 5 lat praktyki.

Warunki pracy i płacy do omówienia.
Zgłoszenia przyjmuje Samodz. Sekcja Orga­

nizacji i Kadr, pokój 28, pod adresem podanym
wyżej — telefon 572-71. 8335-K1
Zarząd Portu Gdynia — zatrudni natychmiast 
na stałe

ROBOTNIKÓW w wieku od lat 20 do 
lat 45, do prac przeładunkowych w porcie.

Wymagany dobry stan zdrowia, odbyta zasad­
nicza służba wojskowa oraz dobrą opinia w 
miejscach zamieszkania. Praca 3-z/nianowa.

Dla zamiejscowych zapewniamy zakwaterowa­
nie w hotelu robotniczym lub na kwaterach pry­
watnych (dla rodzin mieszkań nie zapewniamy)

Po rocznym stażu pracy je^t możliwość zdo­
bycia zawodu kierowcy sprzętu zmechanizowa­
nego lub dźwigowego (na kursach organizowa­
nych przez przedsiębiorstwo).

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr i Szkólenia 
Zawodowego w Gdyni, ul. Rotterdamska 9, po­
kój nr 15, codziennie z wyjątkiem sobót w godz 
od 8—15.

Przy zgłoszeniu się należy przedłożyć: świa­
dectwo pracy i opinię z ostatniego miejsca pra- 
y. świadectwo szkolne, książeczkę wojskową, 

dowód osobisty, legitymację ubezpieczeniową
vraz z aktualnymi wpisami 2970-K?
Sredzka Wytwórnia Tkanin Technicznych w
Środzie Wlkp., ul. Ks. Kegla nr 3 — przyjmie 
zaraz

samodzielnego księgowego — ze znajomoś­
cią rachunkowości przemysłowej.

Wymagane wyższe lub średnie wykształcenie 
ekonomiczne.

Warunki pracy i płacy do omówienia w Dy-
rekcji. 3057-K2

Spółdzielnia Inwalidów „Krosno” w Opalenicy 
ul. Szkolna 1 — ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY na wy­
konanie PRAC REMONTOWYCH w po­
mieszczeniach z przeznaczeniem na maga­
zyny i rozdzielnię pracy nakładczej w 
Trzciance Lub. przy ul. Dąbrowskiego 30. 

Remont obejmuje roboty ślusarskie, wcd.- 
kan. i c. o., elektryczne, murarskie, dekarskie, 
stolarskie i malarskie.

Przypuszczalny koszt robót wynosi ca 130 tys. 
złotych.

Termin wvkonania robót remontowych ustala 
się do dnia 31. XII. 1973 r. J

Szczegółowych informacji udzieli kierownik 
zakładu naszej Spółdzielni w Trzciance Lub., ul. 
Chopina 1.

W przetargu mogą uczestniczyć przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i. prywatne.

Otwarcie ofert nastąpi komisyjnie w dniu 5. 
XII. 1973 r. godz. 10 w Zarządzie Spółdzielni In­
walidów „Chemos” w Opalenicy, ul. Szkolna i-

Zastrzega się prawo wyboru oferenta, względ­
nie unieważnienia przetargu bez podania przy­
czyn. 5 3082-K^
Przedsiębiorstwo Transportu Samochodowego 
Łączności nr 9 w Poznaniu, ul. Winklera 1 " 
ogłasza .
PRZETARG NIEOGRANICZONY na sprzedaż 
SAMOCHODÓW marki:

WARSZAWA COMBI typ 224P 
nr inw. J-047 cena wywoławcza 
WARSZAWA COMBI typ 204 
nr inw. J-011, cena wywoławcza 
NYSA - TOWOS typ N-59 
nr inw. J-304, cena wywoławcza 
NYSA - FURGON typ N-59

26.900,- zł

26.900,- zl

38.500,— zl

nr inw. J-252, cena wywoławcza 35.200, z'
- ŻUK - FURGON typ A-03 }

nr inw. J-221, cena wywoławcza 35.700,--z
Przetarg odbędzie się w dniu 12. XII. 1973

o godz. 10 w siedzibie przedsiębiorstwa. _ .
Samochody można oglądać w poniedzia 

i czwartki od godz. 10 do 12 po uprzednim z£ł ' 
szeniu się na wartowni.

Wadium 10 proc, ceny wywoławczej na 
wpłacić w kasie przedsiębiorstwa lub na kon 
bankowe 1218-6-1050 w NBP I Oddział Miejsc 
w Poznaniu. 8384-K1

Poznańskie Ośrodki
Sportu, Turystyki i Wypoczyn^0 
w Poznaniu, ul. Chwiałkowskiego 34

SPRZEDADZĄ 
1 AUTOBUS MARKI SAN H-27 
Informacji udziela Dział Transportu 

POSTiW. tel. 300-41. Ą399-£^Str. 4 - GLOS - 28 XI 1973



SPÓŁDZIELNIA PRACY „PREFABRYKAT"
W POZNANIU, ul. Drużynowa nr 1

PRZYJMUJE DO WYKONANIA NA ROK 1974 :

• ROBOTY NAWIERZCHNIOWE Z PŁYT BETONO­
WYCH oraz OGRODZENIA PREFABRYKOWANE _  
z powierzonego materiału lub na podstawie posiadania 
zezwolenia Przewodniczącego Rady Narodowej na wy­
konanie w. wym. prefabrykatów;

• MONTAŻ STROPÓW Dz-3 — z własnych prefabryka­
tów w ramach usług dla ludności jeszcze w roku 1973 
i na rok 1974.

WIELKA WYPRZEDAŻ BLACHY!
Baza Zaopatrzenia i Zbytu 

Przedsiębiorstw Mechanizacji Rolnictwa 
w Komornikach k. Poznania

ZAWIADAMIA ZAINTERESOWANYCH 
o wyprzedaży blachy kawałkowej 

o grubości od 2 — 4,75 mm, 
w cenie około 3.300 zł za 1 tonę.

Przy zakupie blachy w ilości ponad 10 ton 
istnieje możliwość udzielenia opustu 

od ceny sprzedaży.
Zakupu mogą dokonywać jednostki gospo­
darki uspołecznionej oraz osoby fizyczne. 
Codzienna sprzedaż w godzinach od 7—13, 

o p r ó ę z sobót.
Dojazd do Komornik z kierunku Poznania 
autobusem linii 103 z pętli górczyńskiej. 

3O63-K1

Praca S Nauka
Ooiekunka do 6-miesięcz- 

dziecka na 7 godz.
dziennie. Głogowska 50 
p, 7.___________13«18g
Zaopiekuję się dzieckiem 
u siebie w domu. Oferty
prasa”, Grunwaldzka 19 

dla 13611g-________________
Kierowca z samochodem 
osobowym podejmie akwi 
zycję. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 13596g

przyjmę ucznia. Zakład 
ślusarsko - rusznikarski. 
Oborski, Poznań, Waw­
rzyniaka 3. li-Wg
Wytwórnia Wód Gazowa 
nych, przyjmie pracowni 
ka fizycznego. Poznań- 
Smochowice, Trzebiatow­
ska 95. 13622g

Przyjmę uczniów i mon­
terów 0'raz rencistów na 
pół etatu w zawodzie elek 
troinstalacyjnym. Zdzi­
sław Kowalski, Poznań, 
ul. Dojazd 30b 12 m. 16, 
po godz. 17. 13550g

Kupno 0 Sprzedaż
Kupię hydrofor komplet­
ny do wody. Wiadomość: 
Figiel, Poznań, ul. Miele- 
szyńska 21. l 568g
Piece trociniaki różnej 
wielkości wykonuje war­
sztat Poznań-Anto-ninek, 
ul. Bałtycka 4. 13525g
Sprzedam 7-letniego ko­
nia. Luboń 3, ul. Czerwo­
nej Armii 100. 13533g
Trzy segmenty „Kowal­
skich”. głębokość 30 cm, 
sprzedam. Tel. 67-31-35.

13554g

Sprzedam suknię ślubną 
na 155 cm z niebieskiej 
krempliny, długą z pele­
rynką i welonem. Poznań, 
ul. Kolejowa 17 m. 9, po 
godz ,16. 13539g
Sprzedam metr Iowy sto­
lik, maszynę do szycia 
Singer, obraz religijny, 
wagę dziecięcą— podstaw 
kę obrotową pod telewi­
zor. Tel. 67-30-25 od godz. 
16. 13540g

Telewizor kolorowy „Ra- 
duga” w idealnym stanie 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
13541g.

Sprzedam dwa łóżka, 
dwie nocne szafki, dwa 
krzesła, materace i dwie 
kapy na łóżka. Leonarda 
4 m. 5. 13558g

Złote: bransoletę, zega­
rek kieszonkówy, trzy- 
kopertowy, sprzedam. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 135®4g.

Dnia 24 listopada 1973 roku zmarł

STEFAN SWIDERSKI 
emer. długoletni sekretarz 

Prokuratury Wojewódzkiej w’ Poznaniu.
Cześć Jego pamięci!

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego 
współczucia składają:

Kierownictwo, Rada Zakładowa 
i pracownicy

Prokuratury Wojewódzkiej w Poznaniu.
Pogrzeb odbył się dnia 27 listopada br. 

na cmentarzu w Spławiu.
8425-K1

® Lokale
Zamienię mieszkanie 2-po 
kojowe, kwaterunkowe, 
komfortowe — małe na 
Większe, podobne. Antoni 
Krause, Poznań, ul. Po­
ranek 17b m. 5, telefon 
67-59-92. 13'516g

Poznańskie Zakłady Papiernicze 
Fabryka „MALTA"

P o

OFERUJE do 
i uspołecznionym

z n a ń, ul. Wołkowyska 32

sprzedaży przedsiębiorstwom państwowym 
opakowania po surowcach:

1. BECZKI BLASZANE z otworem zakręcanym — 200
2. ZBIORNIKI ZAMYKANE POLIETYLENOWE

z otworem zakręcanym
3. BECZKI Z TWORZYWA 

z otworem zakręcanym

50

— 100

I.

L

L

INFORMACJI UDZIELA SEKCJA ZAOPATRZENIA 
TELEFON 720-45.

8349-K1

Sprzedam łóżko piętro­
we, nowoczesne. Telefon 
531-12 od godz. 19. 13637g

Sprzedam amerykankę. 
Orzeszkowej 7 m. 10, po 
godz. 16. 13598g

Sprzedam pralkę, lodów­
kę, kredens kuchenny, 
stół, karnisze do firan, łó 
żeczko dziecięce. Marce­
li ńsk a 37 m. 2. 13544g
Sprzedam ubija czkę cu­
kierniczą — uniwersalną 
(niemiecka). Gniezno, tel. 
31-55. 13599g

Przyjmę bezdzietne mał­
żeństwo- — panienki na 
pokój. Starołęka, ul. Ma­
sztowa 23. 13518g

Potrzebny ciepły pokoik 
dla starszej pani, na kil­
ka miesięcy. Wiadomość: 
Strzelecka 17 m. 30. 13523g

Sprzedam futra używane 
siłowe i łapki karakuło­
we czarne. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
13642'g.

Kupię mieszkanie włas­
nościowe nowe budownic 
two, cena 150 tys. w Po­
znaniu lub granicach mia 
ąta. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 13591 g.

X Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
’ w dniu 26 listopada 1973 r. odszedł od 
nas na zawsze, opatrzony Sakramentami 
św., mój najdroższy mąż, tatuś, syn i brat, 
przeżywszy lat 36, śp.

HENRYK PILARCZYK

Pogrzeb odbędzie się w dniu 29 bm. o go­
dzinie 13 z domu żałoby.

W smutku pogrążone
żona z córeczką i rodzina

Bnin, ul. Zwierzyniecka 20. 13877g

Młode, bezdzietne małżeń 
stwo, członkowie spół­
dzielni, poszukuje niekrę- 
oującego pokoju, może 
być nieumeblowany. Ofer 
ty: tel. 67-91-49 po godz. 
18 lub oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 13543g.

Dwie panie pracujące — 
przyjmę na pokój. Szubiń 
ska 14 (Górczyn). L3566g

Przyjmę na pokój bez­
dzietne małżeństwo (naj­
chętniej stolarza). Os Ple 
wiska, Zieleńcowa 20.

13573g

Zamienię spółdzielcze M-2, 
I piętro, Dębiec na M-4, 
względnie M-3. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 13529g.

Dnia 26 listopada 1973 roku zmarł, śp.

ks. dziekan JULIAN WALTER
kanonik honorowy Kapituły Metropolital­
nej Poznańskiej, proboszcz parafii św. An­
ny w Poznaniu, członek Rady Nadzorczej

Księgarni św. Wojciecha w Poznaniu.
Przeniesienie zwłok do kościoła parafial­

nego nastąpi w środę, dnia 28 listopada br. 
o godz. 17, a msza św. za spokój duszy 
śp. Zmarłego zostanie odprawiona w czwar­
tek, dnih 29 listopada br. o godz. 14. Po­
grzeb odbędzie się tego samego dnia o go­
dzinie 15.30 na cmentarzu rta Górczynie.

Komunikaty

Wielkopolskie Okręgowe Zakłady Gazownictwa 
w Poznaniu, ul. Grobla 15 — podają do wiado­
mości wszystkich odbiorców gazu korzystają- 
cjch z palników laboratoryjnych typu „Bunse- 
na” oraz „Teclu”, że palniki te nie nadają się 
do spalania gazu ziemnego zaazotowanego.

W związku z tym należy zaopatrzyć się w pal­
niki laboratoryjne typu „Meckera”, przeznaczo­
ne do spalania gazu ziemnego zaazotowanego.

Dyrekcja
Wielkopolskich Okręgowych 

Zakładów Gazownictwa 
8442-K1

p.
JERZY WŁADYSŁAW 

NICZYPEROWICZ 
przeżywszy lat 41, 

najukochańszy mąż i tatuś, ukochany syn, 
brat i zięć, namaszczony Olejami św., 
zmarł nagle dnia 24 listopada 1973 r.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 28 bm. o go­
dzinie 9 na cmentarzu parafialnym w Le­
sznie.

W smutku pogrążone 
żona, dzieci i rodzina

Leszno, Poznań, Gostyń. 13901g

W dniu 26 listopada 1973 r. zmarł nasz 
długoletni i ceniony kolega

inż. ZYGMUNT SZYMAŃSKI
Z żalem żegnamy dobrego kolegę.

tW dniu 26 listopada’ 1973 r. zmarła, na- 
maszczona Olejami św., nasza najlep­

sza i ukochana mama, teściowa i babcia, 
przeżywszy lat 82, śp.

KATARZYNA PAWŁOWSKA
z domu ZAREMBA

Księgarnia św. Wojciecha — Poznań.
13918?

tDnia 26 listopada 1973 r. zmarła po 
ciężkich cierpieniach nasza najuko­

chańsza siostra, szwagierka i ciocia, śp.

tDnia 26 listopada 1973 r. zmarł, 
trzony Sakramentami św., nasz 

droższy mąż, ojciec, teść, dziadek i 
dziadek, przeżywszy lat 75, śp.

opa- 
naj- 
pra-

JÓZEF MATUSZAK

Cześ.ć Jego pamięci
Rodzinie Zmarłego wyrazy 

współczucia składają
serdecznego

Rada, Zarząd, członkowie i 
Spółdzielni

pracownicy

Rzemieślniczej Elektrotechnicznej 
Poznań, ul. Mostowa 14a.

_____  8422-K1

Pogrzeb odbędzie się dnia 29 bm. o go­
dzinie 11.55 na cmentarzu junikowskim.

O bolesnej stracie zawiadamiają 
strapieni

synowie, synowa, wnuki i rodzina
Poznań, ul. Inżynierska 7 m. 24.

13875?

JÓZEFA KACZMAREK
Pogrzeb odbędzie się dnia 29 bm. o go­

dzinie 10.30 na cmentarzu górczyńskim,

o czym zawiadamia w głębokim smutku 
pogrążona

rodzina

Poznań, ul. Małeckiego 20. 13850g

Dnia 26 listopada 1973 r. zmarł zasłużo­
ny, długoletni pracownik Drukarni Uniwer­
sytetu im. Adama Mickiewicza w Pozna­
niu.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 26 listopada 1973 r. zmarł nagle 

nasz najdroższy, nieodżałowany i nieza­
pomniany mąż, ojciec, brat, teść i dziadek, 
przeżywszy lat 49, śp.

emeryt PKP, powstaniec wielkopolski-
Msza św. i pogrzeb odbędzie się dnia

29 bm. o godz. 14 w Mosinie.
Pogrążona w głębokim smutku 

rodzina
Mosina, Kolejowa 22. 13847g

JAN KASPRZAK
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 

29 listopada 1973 r. o godz. 13.40 na cmen­
tarzu na Junikowie.

Rodzinie Zmarłego składamy serdeczne 
wyrazy współczucia.

Dyrekcja, Samorząd Robotniczy, OOP 
i współpracownicy

Drukarni Uniwersytetu im. A. Mickiewicza 
w Poznaniu.

JAN KASPRZAK

Pogrzeb odbędzie się w dniu 29 bm. o go­
dzinie 13.40 na Junikowie.

Pogrążeni w głębokim żalu

żona, synowie i rodzina

3
8420-K1

Dnia 24 listopada 1973 roku zmarł

MAKSYMILIAN KOTOWSKI 
mistrz murarski 

długoletni, zasłużóny członek Cechu Rze- 
^iosł Budowlanych w Poznaniu.

odbędzie się dnia 28 listopada
3 r. o godz. 14.50 na cmentarzu na Juni- 

Kowie.

Cześć Jego pamięci!

Zarząd i członkowie 
echu Rzemiosł Budowlanych w Poznaniu

—i— 8410-K 1

Zastępcy dyrektora d/s technicznych

mgr inż. CZESŁAWOWI 
TRUSZCZYŃSKIEMU 

WYRAZY SZCZEREGO WSPÓŁCZUCIA 

z powodu zgonu OJCA 
składają:

Djrekcja, Komitet Zakładowy PZPR, 
a<ia Zakładowa. Rada Robotnicza 

oraz współpracownicy 
°znańskich Zakładów Wyrobów 

Korkowych.
844H-K?

Poznań, Nowowiejskiego 25 m. 16.
13898g

W dniu 25 listopada 1973 roku zmarła 
• nagle, śp.

siostra M. DEMETRIA STOLPA 
w 67 roku życia, a w 43 roku powołania 
zakonnego.

Nabożeństwo żałobne odbędzie się w 
czwartek, dnia 29 listopada br. o godz. 11 
w kaplicy Sióstr Elżbietanek w Poznaniu, 
przy ul. Łąkowej 1.

Pogrzeb tego samego dnia o godz. 13 na 
cmentarzu Miłostowo - Główna.

SIOSTRY ELŻBIETANKI
Poznań, ul. Łąkowa 1

13856g

tDnia 26 listopada 1973 roku zmarł mój 
drogi mąż

inż. ZYGMUNT SZYMAŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w dniu 29 bm. o go­

dzinie 13.05 na cmentarzu junikowskim.

o czym zawiadamia w smutku 
pogrążona

Z O N A
13976g

tż głębokim żalem zawiadamiamy, że 
w dniu 26 listopada 1973 r. odszedł od 

nas na zawsze mój ukochany mąż. nasz 
drogi ojciec, teść i dziadek, przeżywszy 
lat 74

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
w dniu 26 listopada 1973 r. odeszła od 

nas na zawsze po długich cierpieniach, na­
maszczona Olejami św., nasza droga mat­
ka, babcia, prababcia i teściowa, przeżyw­
szy lat 95

MARIANNA SWOJAK
z domu PERZ

Pogrzeb odbędzie się 30 bm. o godz. 13, 
na Junikowie.

W smutku pogrążona
rodzina

Poznań, Śniadeckich 26 m. 3, 
dawniej św. Wojciech.

tDnia 27 listopada 1973 r., opatrzona
Sakramentami św., po długich i cięż­

kich cierpieniach odeszła na zawsze, prze­
żywszy lat 81, nasza droga ciocia, kochana 
szwagierka, kuzynka i babcia, śp.

z MEYZÓW
JOANNA MASŁOWSKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 29 bm. o go- 
. dżinie 14 na cmentarzu parafialnym w Koź­

minie Wlkp.,
o czym zawiadamia

siostrzenica z rodziną

ZYGMUNT ANTCZAK
Pogrzeb odbędzie się w dniu 29 bm. o go­

dzinie 12.30 na Junikowie.
W smutku pogrążona

rodzina
Poznań, Świerkowa 12a m. 7. 13947g

Wdzięczni za udział w ostatnim pożegna­
niu naszej drogiej matki, śp.

13961g Poznań, ul. Kołłątaja 70. 13943g
PRAKSEDY LESINSKIEJ

Życzliwym Jej pamięci

SERDECZNE BÓG ZAPŁAĆ
Dnia 25 listopada 1973 r. zmarli śmier­

cią tragiczną

BOLESŁAW KURZYDYM
lat 40

JERZY KURZYDYM
lat 30

Pogrzeb odbędzie się w dniu 29 bm. o go­
dzinie 10.25 na cmentarzu na Junikowie.

W smutku pogrążona

rodzina
13968?

tDnia 25 listopada 1973 r. zginął tragi­
cznie przeżywszy lat 52, mój najdroż­

szy mąż, nasz ukochany ojciec, brat, zięć 
i szwagier, śp.

mer MIECZYSŁAW LERCH
major WP w st. spoczynku

Pogrzeb odbędzie się dnia 30 bm. o go­
dzinie 11.55 na cmentarzu junikowskim.

W

Prosimy
Poznań, ul.

głębokim smutku pogrążone 
żona z córkami i rodzina

o nieskładanie kondolencji.
Grodziska 18a. 13969g

składa
rodzina

13803?

KOLEŻANCE 
ZOFII KURZYDYM 

WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA 
z powodu śmierci MĘŻA 

składają

Dyrekcja — Rada Zakładowa — POP 
oraz współpracownicy

RSW „Prasa - Książka - Ruch” 
Przedsiębiorstwa Upowszechnienia 

Prasy i Książki w Poznaniu.
8447-K1
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Środa

Grzegorza, 
Zdzisława

Słońce: 722—15.34

TEATRY
W POZNANIU

OPERA — próba generalna.
MUZYCZNY — g. 19 „Mój przy­

jaciel Bunbury”.
POLSKI — g. 19 „Klik-klak”.
NOWY — nieczynny.
MARCINEK — g. 17 „Julija”.

W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO: „Solo na kuranty”.

IŁ KINA }

CHODZIEŻ Noteć: „W pustyni i 
w puszczy”.

CZARNKÓW: „Historia miłości”.
GNIEZNO Lech: „W pustyni iw 

puszczy”; Polonia: „W pustyni i 
w puszczy”.

GOSTYŃ: „Tajemniczy mnich”.
JAROCIN: „Dziewica i Cygan”.
KALISZ Kosmos: „Boy Friend”;

Oaza: „Szpieg Szoguna”; Stylowe: 
„Dramat zazdrości”.

KĘPNO: „Anna tysiaca dni”.
KŁODAWA: „Gappa” i „Pierre 

i Paul czyli życie na raty”.
KOŁO: „Śmiałość”
KONIN Górnik: „Bitwa w wą­

wozie”; Centrum: „Czekamy na 
ciebie” i „Upadek czarnego kon­
sula”.

KOŚCIAN: „Ucieczka” cz. I i II.
KROTOSZYN: „Hubal”.
KRZYŻ: „Naszyjnik dla mojej 

ukochanej”.
KORNIK: „Dom państwa Bo-

LESZNO: „Semurg ptak szczę­
ścia” i „Jaków Bogomołow”.

MIĘDZYCHÓD: „Oficerowie”.
NOWY TOMYŚL: „Daleko na 

zachodzie”.
OBORNIKI: „Trzy topole”.
OSTRÓW Roma: „W pustyni i w 

puszczy”; Słońce: „w pustyni i w 
puszczy”.

OSTRZESZÓW: „Droga do Sa­
liny”.

PLESZEW: Hel: „Grubasek”;
Pluton: „Pokusa”.

PIŁA Iskra: „Telegram” i „Go­
rący śnieg”; Koral: „Człowiek 
stamtąd”; Sokół: „Cztery serca”.

RAWICZ: „Wódz Indian Tecum- 
seh”.

RYCHTAL: „Król Lir” 1 „Czaro­
dziejski kwiat”.

ROGOŹNO: „Czarownica z ba­
gien”.

SŁUPCA: „Rezydent wywiadu”.
ŚREM Słonko: „Nieszczęścia Al­

freda”.
ŚRODA: „Ktoś za drzwiami” i 

i,Przygody misia Yogi”.
SZAMOTUŁY: „Świadek koron­

ny”.
TRZCIANKA: „Pozwólcie starto­

wać”.
TUREK: „Śmierć na zakręcie”.
WĄGROWIEC: „Tylko wtedy 

gdv sie śmieję”.
WOLSZTYN: „Dawid Copper- 

field”.
WRZEŚNIA: „Roztargniony”.

W POZNANIU

EOTOPLASTIKON — g. 13—18 
„Osiedle Wielkiego Października 
na Winogradach”.

g ' RADBO

PROGRAM I: 8.05 u przyjaciół; 
8.10 Mel. 7 stolic; 8.35 H. Debich 
zaprasza; 9.05 Dla kl. I i II (wych. 
muzyczne) „Srebrne kolczyki”; 
9.25 Śpiewają Barbara Dunin i Zbi 
ęniew Kurtycz; 9.30 Moskwa z me­
lodią i piosenką; 9.45 „Rozleciały 
mi sie siwe gołębisie” — mel. w 
wyk. zespołu ludowego; 10.08 Słyń 
ne arie operowe — wielcy wyko­
nawcy; 10.30 „Trzy minuty ciszy” 
ode. 9 pow.; 10.40 Co. słychać w 
swiecie; 10.45 Kwadrans dla May­
narda Fergussona; 11 Non stop poi 
skich melodii; 11.30 Koncert przed 
hejnałem; 12.20 Mel. kurpiowskie; 
12.30 Konc. życzeń; 12.50 Piosenki 
z musicali: 13.35 Beat dla wszyst­
kich; 14 Alert dla biosfery — Czło 
wiek i środowisko — gawęda; 14.05 
Operetka, jej twórcy i wykonaw­
cy; 14.30 Sport to zdrowie: 14.35 Z 
antologii polskiego jazzu; 15.05 Kra­
ków na muzycznej antenie; 15.30 
Listy z Polski; 15.35 Kraków na 
muzycznej antenie: 16.10 W kręgu 
polskiej muzyki rozrywkowej; 
16.30 Studio Młodych: „Poczta Stu 
dia Młodych”: 16.35 Płyty z róż­
nych stron — Włochy; 17 Transm. 
międzynar. meczu piłkarskiego o 
Puchar UEFA: „Ruch” Chorzów — 
„Honved” Budapeszt; 18.50 Śpiewa 
Halina Frąckowiak; 19.05 Muz. i 
Aktualn.; 19.30 Konc. Chopinowski 
z nagrań Dinu Lipattiego: 20.15 
Wiedeńskie echa muzyczne; 21 Re­
cital wieczoru — Michel Legrand; 
21.25 „W trosce o słowo i treść”; 
21.45 Gwiazdy polskich estrad; 22.05 
Dźwiękowy plakat reklamowy; 
22 20 Moto-sprawy: 22.35 Rytm, ta­
niec i piosenka: 23.10 Koresponden 
cja z zagranicy; 23.15 Jazz w Pol­
sce; 23.35 Rytm, taniec i piosenka: 
6.05 Kalendarz Nauki Polskiej; 0.10 
Prccram nocny z Łodzi.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8. 9. 10. 
12.05 15, 16. 20. 22. 23, 24. 1. 2, 2.55.

PROGRAM H* 7.35 Temat dla 
wszystkich; 7.45 Muzyczny dialog: 
chór — orkiestra: 8.35 Studio Mło­
dych: .Piosenki z dedykacja”: 8.45 
Bezpieczeństwo na jezdni zależy od 
nas samych: 8.55 Muz. spod strze­
chy; 9 Konc. muz. operowej; 9.40 
ludzie nauki; 10 Magazyn literac­
ki pt. „Imitacje” aud. 1: 11 Dla 
szkól średnich (chemia' — Układ 
okresowy pierwiastków: 11.25 Mel. 
B. Kaemnferta: 113" pięć mi" uf o 
wychowaniu; 11.40 Monitor Roku 
Nauki Polskiej Nr 100: 11.50 Od 
Tatr do Bałtyku: 12.05 „Słuchacze 
pisza — my odoowiadamv”: 12.15 
Gra Pozn. 15-tka Radiowa p/d Z- 
Mahlika; 12 30 Czas dobrych gos­
podarzy: 13 Dla ki. I i II (cykl ma 
tematyczny) Raz. dwa trzy... i co 
dalej?: 13 20 Dwie gwiazdy piosen­
ki — w duecie: 13.35 „Wołanie po­
wszechne”: 13.55 Mini przegląd 
folklorystyczny; 14 Więcej, lepiej,

Str. 6- GŁOS - 28 XI 1973

Pracującym paniom domu w sukurs

Ochronić kobiecy uśmiech
W powiecie wrzesińskim 

nie istnieje — dokuczli­
wy gdzie indziej — pro­

blem zatrudnienia kobiet. Od 
kilku lat 14 przedstawicielek 
płci pięknej ubiega się w Wy­
dziale Zatrudnienia o pracę, 
oferowanej im jednak nie 
przyjmują. Są to kobiety bez 
żadnych kwalifikacji, z podsta 
wowym wykształceniem, a szu 
kające zajęcia przy biurku, lub 
fizycznego, ale — dobrze płat 
nego. Wszystkie zaś te, które 
chcą i potrafią pracować na 
stanowiskach, odpowiadają­
cych ich wiedzy i uzdolnie­
niom — znajdują we wrzesiń- 
kich i okolicznych zakładach 
miejsce dla siebie.

Najwięcej kobiet zatrudnia 
„Tonsil” i „Mikroma”, miło- 
sławskie Zakłady Odzieżowe 
„Modus”, spółdzielnia firan- 
karska w Pyzdrach, wreszcie 
placówki handlowe, gastrono­
miczne i usługowe. Jest więc 
w powiecie wrzesińskim spo­
ro „kobiecych” załóg; rzecz w 
tym, aby pracującym rów­
nież na drugiej „domowej zmia 
nie” zapewnić jak najlepsze wa 
runki.

Rozmawiam na ten temat z 
orzedstawicielkami Zespołu do 
Spraw Kobiet, który powstał 
we Wrześni pięć lat temu przy 
KP PZPR. Moje rozmówczy­
nie wspominają m. in. z zado­
woleniem, że mieszcząca się w 
Domu Socjalnym „Tonsilu” re 
stauracja stała się również sto 
łówką (zakład wykupuje w 
WSS „Społem” bony, z których 
każdy pracownik „Tonsilu” 
może korzystać), że istnieje 
tam także kiosk, zaopatrzony 
w podstawowe artykuły spo­
żywcze, że od niedawna kobie 
ca załoga „Tonsilu” może ko­
rzystać z dobrze urządzonych

Przedwyborczy punkt 
informacyjny FJN
Od 27 listopada do 1 gru­

dnia w godzinach od 15 do 
18, informacje w sprawie 
wyborów do rad narodo­
wych będą udzielane przez 
punkt informacyjny Woje­
wódzkiego Komitetu Fron­
tu Jedności Narodu w Po­
znaniu, al. Stalingradzka 
14/16 (gmach Prezydium 
WRN) I piętro, pokój 128, 
telefon 505-74 lub 592*96.

(-)

szatni i łaźni. Kobiety nie mu­
szą też biegać po mieście i wy 
czekiwać w przychodniach, bo 
wiem „Tonsil” zapewnił im 
opiekę lekarską na miejscu, za 
trudniając 2 lekarzy ogólnych 
oraz ginekologa i stomatologa. 
Z uznaniem mówi się tutaj o 
pracy Komisji. Kobiecej przy 
Radzie Zakładowej, która np. 
■wiele wysiłku wkłada w orga­
nizowanie kursów i pokazów 
żywienia oraz kroju i szycia.

Wrzesińskie sklepy znane są 
w kraju ze swych przestrzen­
nych, estetycznych wnętrz. To 
widzi każdy wstępujący do 
nich klient lub przechodzień. 
Ekspedientki doczekały się 
urządzenia w tych zmodernizo 
wanych pomieszczeniach spe­
cjalnych kącików dla siebie, w 
których mogą wygodnie i zgod 
nie z wymogami higieny zjeść 
posiłek, umyć się, uzupełnić 
makijaż, poprawić fryzurę.

Racjonalne i nie wymaga­
jące nadmiernego wysił 
ku prowadzenie domu — 

oto w czym poza miejscem pra 
cy zawodowej należy pomóc 
kobiecie. We Wrzesińśkiem 
czynią to z powodzeniem tzw. 
punkty pomocy gospodarczej, 
wyposażone przez fundusz kó­
łek rolniczych i wypożyczające 
różnorodny sprzęt gospodar­
stwa domowego, a ośrodki 
„Praktyczna Pani” i Koła Go­
spodyń Wiejskich urządzają — 
chętnie oglądane — pokazy ży 
wieniowe, a także różne kursy.

42 wsiom zapewniono możli 
wość korzystania z kuchenek 
gazowych. Kurczęta do wylę­
gu dostarcza się obecnie bezpo 
średnio na wieś (przedtem ko 
bieta, zajmująca się hodowlą 
drobiu, musiała trzykrotnie 
wędrować do miasta, nim wy 
chowała sztuki zdatne do sprze 
dąży). Wychowalnie drobiu za 
mierzą się zresztą urządzić 
wspólne — na razie dwie: w 
Nowej Wsi Podgórnej i Gałę- 
zewie, aby „wyprowadzić — 
jak mówią — kurczęta z izb 
mieszkalnych”. W Czeszewie i 
Sokolnikach będą wiosną przy 
szłego roku zakładane inspe­
kty, dostarczające kobietom sa 
dzonek zArówno warzyw jak i 
drzew oraz krzewów ozdob- 
nychf dotychczas i po to trze­
ba było jechać do miasta.

Ani zdobyte na kursach 
wiadomości, ani własne do­
świadczenie nie zapewnią jed­
nak dziecku pracującej matki 
należytej opieki — bez odpo­
wiednich urządzeń. We Wrześ-

ni daje się dotkliwie odczuć 
brak żłobka. Jego budowę za­
planowano na przyszłą 5-lat- 
kę; „Tonsil” zamierza jednak 
inwestycję tę przyspieszyć.

Na wsiach kobiety bardzo 
sobie chwalą istnienie sezono­
wych letnich dziecińców, pro­
ponują jednak — nie bez ra­
cji. aby ich działalność przedłu 
żyć na okres jesienny (wykop­
ki). Trudno wprawdzie znaleźć 
w tym czasie opiekunki dla ma 
luchów, ale może roli tej pod­
jęłyby się dziewczęta wiejskie 
— często rozglądające się za ja 
kimkolwiek, poza pomocą w 
gospodarstwie zajęciem?

♦ 
ówią, że Wrzesiń-

|y| skiem dobry klimat ota­
cza kobiety pracujące. 

Widać i szacunek zdołały w 
tych sprzyjających warunkach 
zdobyć, wiele z nich bowiem 
zajmuje dziś eksponowane i od 
powiedzialne stanowiska. Ko­
mendant Powiatowy MO — to 
kobieta. zastępca dyrektora 
Kombinatu PGR Sokołowo — 
także, naczelnik gminy MiłoL 
sław — w spódnicy, zastępca 
prezesa GS — podobnie, nie 
wymieniając już licznych sta­
nowisk w zakładach pracy i ra 
dach narodowych.

Kobiety na ogół z przekąsem 
mówią o swych „dwu etatach”, 
ale niewiele jest takich, które 
by z tego zawodowego chciały 
zrezygnować. Warto więc rów 
nież ze względów społeczno- 
ekonomicznych zabiegać o jak 
najdalej idące ułatwienie im
pracy. WANDA CHILA

Nagrody czekają

Nasi laureaci

Nie pierwsze zwycięstwo
SM

HANDLÓW 
Z MAK 
□AKOSCI

Na ścianie 
sklepu Woje­

wódzkiego
Przedsiębior­

stwa Handlu 
Spożywczego 

numer 29 w Ka 
liszu, przy uli­
cy Podgórze 2,

kilka dyplomów. Widać — za­
łoga doświadczona już w ró­
żnych współzawodnictwach. Na

asortyment, dużo nowości, to­
warów w innych sklepach nie 
spotykanych. Stąd też wysokie 
obroty, sięgające 2 milionów 
zł miesięcznie. Sklep jest wy­
jątkowo ładny, posiada duże 
zaplecze. Dlatego zarówno za­
kupy (opinia klientów) jak i 
praca (zdaniem zespołu praco­
wników) są przyjemnością. 
Wszystkie te czynniki wzięte 
zostały pod uwagę przez korni

honorowym miejscu, w oknie sję współzawodnictwa „HAN-
wystawowym — dyplom z me 
dałem „HANDLOWEGO ZNA 
KU JAKOŚCI”. To według kie 
równika sklepu — Zdzisława 
Kaźmierskiego — największy 
sukces zespołu. Jest to prze­
cież jeden z dwóch medali 
przyznanych dotychczas w Ka­
liszu. jedyny natomiast w bran 
ży spożywczej.

Na półkach — różnorodny

DLOWEGO ZNAKU JAKOŚ­
CI”.

Na medal zapracowała zało­
ga w składzie: kierownik — 
Zdzisław Kaźmierski, zastępczy 
ni kierownika — Janina Ka- 
źmierska oraz sprzedawczynie 
— Maria Budrowska, Maria 
Kołecka, Zenobia Kowalska, 
Bogdana Marciniak, Zenobia 
Nawrocka, Barbara Papuziń-
ska i Małgorzata Wieczorek, 

fk) 
Fot. — K. Przychodzki

Ostatnia szansa udziału w konkursie
Pomimo, iż na ogłoszony na naszych łamach konkurs o zna­

jomości przepisów przeciwpożarowych, organizowany przez 
Komendę Wojewódzką Straży Pożarnych w Poznaniu przy 
współudziale „Głosu Wielkopolskiego”, wpłynęło w określo­
nym terminie kilkaset odpowiedzi, okazuje się, że nie wszy­
scy zainteresowani wykorzystali szansę wzięcia udziału w nim 
i wylosowania nagród. Na prośbę czytelników powtarzamy 
więc po raz ostatni kupon konkursowy. Po wypełnieniu go, 
przez podkreślenie prawdziwej wersji jednej z trzech odpo­
wiedzi, prosimy przesłać kupon pod adresem: Wojewódzka 
Komenda Straży Pożarnych, 60—967 Poznań, ul. Masztalar- 
ska 3 z dopiskiem na kopercie „konkurs”, w terjhinie do 
1 grudnia 1973. Na uczestników czekają nagrody w postaci 
bonów towarowych „Domu Książki” wartości 5 000 zł. Nazwi­
ska zwycięzców opublikujemy w grudniu br. (zd)

Spotkania 
z kandydatami 

na radnych
Dzisiaj odbędą się na terenie 

naszego województwa kolejne spot 
kania z kandydatami na radnych. 
Oto niektóre z nich:

JAROCIN — Szkoła Podstawowa 
nr 4, godz. 18; GNIEZNO — MDK, 
godz. 18; KALISZ — III Liceum 
Ogólnokształcące, Liceum Medycz­
ne, Studium Nauczycielskie — no- 
czatek spotkań o godz. 18: LESZ­
NO — sala Prezydium PRN. godz. 
16; KOŚCIAN — sala Prezvdium 
MRN. godz. 18; KONIN — Szkoła 
Podstawowa nr 2. godz. 17; TU-
rek ■ 
mysłu

PKS oraz Zakłady Prze­
je dwa bniczego.

spotkania o godz. 14:
obydwa 

WRONKI,
pow. Szamotuły — Dom Kultury, 
godz. 18.

Na jakie 
rozmowy

KUPON KONKURSOWY 
hasło łączy się natychmiast zamiejscowe 
telefoniczne w wypadku powstania pożaru?

Dla potrzeb rolnictwa

taniej; 14.15 „W południe przy dro 
dze” rep. literacki; 14.35 Radiowa 
agencja muzyczna; 15 Program dla 
dziewcząt i chłopców; 15.40 Aud. 
folklorystyczna z materiałów In­
stytutu Sztuki PAN; 16 Słowo — 
magazyn językowy o odmianie od­
miennie; 17.25 „Za Odrą i Nysą” — 
magazyn aktualności niemieckich; 
17.50 Radioexpress; 18.05 Z życia po 
znańskich szkół muzycznych; 18.40 
Śladem inwestowanych miliardów; 
19 Studio Młodych: „Ambicje i 
starty”; 19.15 Język francuski; 
19.30 Teatr PR — Studio Współ­
czesne „Czekajcie na nas o świ­
cie”: 20.33 Konc. muz. włoskiej; 
21.55 Radio — Szkole — ‘audycja 
dla nauczycieli; 22.10 Polichóralne 
utwory dawnych mistrzów — 
śpiewa Chór Chłopięcy i Męski 
pod dyr. Stefana Stuligrosza; 
22.30 U.R.I.T. Śnieg — cz. II autor: 
prof. dr Zyungo Yosida (Japo­
nia); 22.40 Wiersze współczesnych 
poetów jugosłowiańskich: 23 Try­
buna kompozytorów — Paryż 73; 
23.40 Z muzyki dawnej — Z twór- 
czości Praestoriusa i Scheina.

WIADOMOŚCI: 3.30. 4.30. 5.30,
6.30. 7.30, 8.30. 11.30, 13.30, 18.93.
21.30. 23.30.

ską Jesień; 21.50 Opera tygodnia 
— Rimski-Korsakow: „Sadko” 22.08 
Śpiewa Teresa Kesovija; 22.15 Trzy 
kwadranse jazzu; 23 Współczesna 
poezja Jugosławii — Milutin Pe- 
trowic; 23.05 Wieczorne spotkanie 
z jacąues Brelem; 23.50 Gra Adam 
Makowicz.

WIADOMOŚCI: 5, S, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19, 22.

TELEWIZJA J

2.

3.

PROGRAM III: 7.40 Muzyczna 
zegarynka; 8.05 Mój magnetofon; 
8.35 Z kompozytorskiej teki Ennio 
Morricone; 9 „Dzień szakala” — 
ode. 1 pow. F. Forsytha; 9.10 S. 
Prokofiew — VII Sonata Fortepia 
nowa B-dur op. 83; 9.30 Nasz rok 
73; 9.45 Ballady z różnych stron 
świata; 10.15 Język niemiecki; 10.35 
Z „Trybuna Ludu” w tytule; 11.45 
„Córka czasu” — ode. 16; 12.20
„Dokąd idą” — gra Barney Kes- 
sel; 12.25 Za kierownica; 13 Na rze 
szowskiej antenie; 15.10 Jazzowe 
spotkanie na szczycie — Dave Bru 
beck i Bill Evans; 15.30 Herbatka 
przy samowarze; 15.50 Bossa no- 
vą po polsku; 16.05 Puste niebo — 
gawęda Marty Miklaszewskiej: 
16.15 Improwizacje Garry Burto- 
na; 16.30 Bossa nova po portugal- 
sku: 1G.45 Nasz rok 73: 17.05 „Dzień 
szakala” — ode. 2; 17.15 Mój ma­
gnetofon; 17.40 Z obu stron ka­
mery; 18 Piosenka z różnych obro 
tów: 18.20 Motto perpetuo: 18.30 
Polityka dla wszystkich; 18.45 
Wiersze śpiewane Marii Pawlikow- 
skiei-Jnsnorzewskiej; 19.05 Pow. w 
wyd. dźw.: „Popioły” — ode. 4: 
19.35 Muzyczna poczta UKF; 20 
Reminiscencje mumzne — Jeden 
plus dwa równa się jeden; 20.45 
Teatrzyk Zielone Oko: „Szczegól­
ny zapach nerfum”; 21.11 Od rock 
and ro'1a do rocka: 21.30 Kronika 
nowej muzyki polskiej — Warszaw

PROGRAM I: 8.35 — „Tam gdzie 
rośnie zielony bór” — film fab. 
prod. jugosłowiańskiej (kolor); 10 
— Dla szkół — Fizyka kl. VII — 
Zasady dynamiki; 11.05 — Dla
szkół — Wychowanie plastyczne 
kl. VII—VHI — Rzeźba (kolor); 12 — 
Dla szkół — Chemia kl. VIII — 
Węglowodany; 12.45 — TV Techni­
kum Rolnicze — Fizyka — 1. 10 — Ga 
zy; 13.25 — TV Technikum Rolni­
cze — Botanika — 1. 25 — Rola związ 
ków mineralnych, fotosynteza; 
15.25 — Program dnia; 15.30 — Dla 
młodych widzów — „Harcerski ra­
port”; 16 — Dla dzieci — „Dźwię­
ki i czary” — cz. II; 16.30 — Dzień 
nik (kolor): 16.40 — Informacje — 
Towary — Propozycje; 16.55 — 
Sprawozdanie z meczu piłki noż­
nej o Puchar UEFA — Honved 
(Budapeszt) — Ruch (Chorzów) — 
III runda z Budapesztu (kolor,); w 
przerwie meczu — ok. 17.45 — 
PKF; 18.50 — „Biała lokomotywa” 
— reportaż filmowy (kolor): 19.20 
— Dobranoc — — Ręksio (kolor); 
19.30 — Dziennik (kolor); 20.15 — 
Wypowiedź ambasadora SFR Jugo­
sławii; 20.30 — „Pozdrowienia z 
Jugosławii” — występ zespołu 
Pieśni i Tańca „Bunjeyacko Ko­
lo” (kolor); 20.50 — „Tam gdzie 
rośnie zielony bór” — film fab. 
prod. jugosłowiańskiej (kolor); 
22.15 — „Muzyka łączy” — pro­
gram poświęcony związkom mu­
zycznym Jugosławii i Polski; 
22.45 — Dziennik (kolor); 23 — Wia 
domości sportowe.

4.

5.

6.

7.

8.

9.
PROGRAM II: 17.15 — Pollena — 

poradnik kosmetyczny; 17.20 — Re 
porterskj Klub Czterech — „Gmi­
ny”: 17.55 — „Liść klonu” — ode. 
V — „Gorąca zima” — serial hi­
storyczno-przygodowy prod. fran­
cuskiej (kolor): 18.45 — Język fran 
cuski — 1. 9; 19.20 — Dobranoc (ko 
lor): 19.30 — Dziennik (kolor): 20.15 
— TV Atlas Świata: 20.45 — „Nad­
morskie lato muzyczne” — repor­
taż z imnrez muzvcznych na Wy­
brzeżu: 21.15 — 24 godziny (kolor); 
2L25 — «1im John — lekcja 8 po­
wtórzenie.
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a> ratunek,
b) ogień, 
cj pożar.
W jakich okresach powinny być czyszczone przewody 
kominowe palenisk kuchennych na wsi?
a) co 4 tygodnie,
b) co 6 tygodni,
c) co 8 tygodni.
Który z wymienionych zestawów sprzętu przeciwpo­
żarowego powinien znajdować się w indywidualnym 
gosoodarstwie rolnym?
a) drabina, łopata, wiadro używane w gospodarstwie 

oraz po jednej tłumicy na każdy budynek o pokry­
ciu słomianym,

b) dwie drabiny, skrzynia z piaskiem, łom, gaśnica 
śniegowa dwa bosaki.

Na strychach budynków, przez które przechodzą prze­
wody kominowe nie wolno przechowywać:
a) słomy siana i innych materiałów palnych, 
b) żadni<h materiałów niepalnych.
Komu wolno naprawiać bezpieczniki?
a) osobom pełnoletnim.
b) osobom posiadającym wymagane kwalifikacje za-

W
w od owe.
jakiej odległości od pieców, piecyków itp. urzą.

dzeń ogrzewczych wolno przechowywać materiały 
palie?

Nie wykorzystane 
źródło

Poszerzone kompetencje gmi 
ny objęły również dziedzinę bu 
downictwa. Skończyły się da­
lekie wojaże do „powiatu” oraz 
tracenie czasu na załatwienie 
koniecznych formalności, zwi4 
zanych z uzyskaniem zezwole­
nia na budowę. Te i inne udo­
godnienia sprawiły, że ruch h'1 
dowlany na wsi nabrał rozma­
chu. Buduje się domy miesz­
kalne i zabudowania gospodar­
skie, remontuje zużyte. Najle­
piej fakt ten ilustruj 
następujące liczby: w 
roku wydano w województw 
poznańskim około 15 000 zezWO 
leń na budowę, w roku ubieg­
łym zaś liczba ta przekroczy­
ła 19 000. Ruch budowlany ro­
ku bieżącego wydaje się ws­
zywać, że liczby te w ”

a> 
b» 
c) 
W

0.5 ni, /
0.6 ni,
0.8 m.
jakiej odległości od punktów świetlnych wolno

przechowywać materiały palne?
a) 0.5 
b) 0.7 
c) 0 8 
Gdzie

m, 
m, 
m. 
obowiązuje zakaz używania ognia otwartego?

(zapalone świece, niezabezpieczone lampy, palenie 
tytoniu)
a> w mieszkaniu,
b) w kuźni,
c) w stodole
Kto zobowiązany jest usuwać sadze z przewodów ko­
minowych?
a) kominiarz,
b» właściciel budynku,
c) użytkownik budynku.
Które z niżej wymienionych urządzeń włączonych do 
sieci elekti ycznej wolno pozostawiać bez dozoru?
a) 
b)

Imię i

przenośne grzejniki, kuchenki, żelazka, 
przenośne grzejniki akumulacyjne.

nazwisko

znacznie wzrosną.
Cegłę i cement, choć 

w nie wystarczających 
ciach można obecnie 
wiej nabyć, — jednak

nad&l 
iloś- 
łat-

pro- 
cią-blemem jest jeszcze 

gle uzyskanie niezbędnych oe 
tali żelaznych np. rur, blachy 
itp. W rozwiązywaniu tJc 
trudności z pomocą spieszy 
trala Obrotu Maszynami i y 
rowcami w Poznaniu P^’ 
Skoczowskiej 19, której ma? 
zyny zapełnione są poszukiy, 
nymi przez rolników detala • 
Poznańska centrala oferuj6 
nikom, rzemieślnikom i inIP 
odbiorcom indywidualnym 
gaty asortyment blach cza 
nych, prętów żelaznych. Pf „ 
kowników, różnego rody 
wyrobów kształtowych, a ę 
nadto rur wszystkich wym^ 
rów i silników elektryczny 
różnej mocy. Zapasy P°zn j, 
skiei centrali, stanowiące n 
wyżkę przedsiębiorstw PanS ], 
wych. nernoga niejednemu 
nikowi. (za)


